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Dziś płk. Adam Koc 
przemówi przez radio

Sekretariat płk. Adama Koca komunikuje:
W związku z deklaracją ideową pik. Adama Koca odbędzie s‘e w dn. 1 

marca rb. w sali Rady Miejskiej na zaproszenie prezydenta ni. st. Warsza­
wy St. Starzyńskiego pierwszy zjazd organizacyjny działaczy społecznych z 
miast Rzeczypospolitej.

Na zjeździe wygłosi przemówienie pik. Adam Koc. Przemówienie to o 
godz. 17,40 transmitowane będzie przez rozgłośnie Polskiego Radia.

Tajenmim samoloty nad Norwegią

Raj na ziemi...

OSLO. Nad górzysta częścią za­
chodniego wybrzeża Norwegii przele. 

i ciały ubiegłej nocy ponownie niezna­
nego pochodzenia samoloty. Jeden z 
tych samolotów unosił się przez czas 
dłuższy na północ od Karmoey, drugi
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Ilu Komisarzy

zaś nad kopalniami kruszców’ w Hau­
ge. Władze norweskie twierdzą z całą 
stanowczością, że nocy tej nie doko­
nywały lotów żadne samoloty norwe 
skie. —

Ligi Narodów

Kto to jest Celine?
miał

A więc po Andre (tide nadeszła 
kolej i na Celine‘a. l en znany i cenio­
ny pisarz był podporą francuskiego 
■skrajnego radykalizmu w literaturze-

Wyznawcą Marxa i propagatorem 
ideałów’ państwa sowieckiego. Ale 
miał JEDNO NIESZCZĘŚCIE: (SZCZE 
ŚCIE?) — POJECHAŁ DO ZSRR. 1 
UJRZAŁ REKLAMOWANA PRZEZ 
SIEBIE RZECZYWISTOŚĆ. 1

STASZNA I NIEUCHRONNĄ.

GDANSK. Z ramienia Ligi Naro-
. . .... I RÓW U 1‘ Zęd O W  tl ł O  M O tej pOTV’ W Gdań-

A^ivzn^NT^ is^u 9 wysokich komisarzy. Prof.
’ ruvnJóii Burkhardt jest dziesiątym. W liczbie

- Ł()S( . ŁDERZ\Ł SIĘ W było 4 Anglików’, 2 Włochów, je-
2 IERS1. den Ilo-lenderczyk, jeden Duńczyk o-

lak powstał nowy protest byłego ra/ jeden Irla.ndczvk. prof. BurkhardtJ 
komunisty, tak powstała książka — ’

jest pierwszym Szwajcarem. Pier­
wszym komisarzem był Anglik, Sir 
Reginald l over, następnie puk, Strutt 
potem Włoch B. Attolico, Mac Donell 
lir. Graviina, (Ikdenderezyk) prof.
Lester.

..Al LA (ULBA .
1 AK POWSTAŁO OSKARŻENIE

Ważne dla niepodległościowców
' ROZPOCZĘCIE DZIAŁALNOŚCI PLACÓWKI HISTORYCZNEJ O. K. VH1

Na skutek starań Pom. Organizacjiwych; 4) Odezwa do uczestników’ nie 
Niepodległościowych i popieranych 
przez Pomorski Unząrl Wojewódzki 
Biuro Historyczne Min- Spaw’. Wojsk, 
wydazilo zgodę na uruchomienie Pla­
cówki Historycznej przy Sztabie O.
K. VIII.

Z upoważnieniia Dowódcy O- K. 
VI11 zapraszam wszystkie organizacje 
niepodległościowe o delegowanie u- 
poważnionych przedstawicieli na ze­
branie organizacyjne, które odbędzie 
się dnia 6 marca 1957 r. o godzinie 

ności losu złożyć na rachunek — 94ej w lokalu Okr Urzędu WE. i PW. 
.^KRWIOPIJCÓW KAPITALISTYCZ- w Lorunm — ul. Wały 21.

Komunizm
Mimo w szelkich feorii i zapew nień, NA KAŻDYM KROKU NIEUF- 

to jedynie i wyłącznie materializm w NOŚĆ 1 TYLKO NIEUFNOŚĆ, 
najgorszym tego słowa znaczeniu- — 
ZADANIE ZWROTU DÓBR OD BUR- 
ŻUAZYJNEGO CHAMA NA RZECZ 
CHAMA BOLSZEWICKIEGO.

Żreć — to hasło i cel życia. Obżar- 
wy, tłusty Marx, to doskonały symbol 
idei. JESZCZE ŻEBY NAPRAWDĘ 
WSZYSCY ŻARŁI-

Ale dzieje się wrręcz odwrotnie.
Lud jest wprawdzie królem i właś­

cicielem wszystkiego, ale brak mu na­
wet najgorszej koszuli na karku.

Wspólna wola? — Skrajny indywi­
dualizm jednostki kierują całą tą tra- 
gi-farsą, wszystko podważa, wszystko 
przekupuje.

STRACH —
Tryumfuje nie lepszy i szlachetny, 

ale najbardziej cyniczny, najspryt­
niejszy, najbezwzględniejszy, naj­
bardziej bezideowy, ale posłuszny. — 
Zmaterializowany. Stąd ironiczna naz­
wa „światopogląd materialistyczny".

Pieniądz odzyskał już całą swoją 
tyranię- Pogbłębił ją nawet. 1 nas moż 
na przynajmniej wszystkie przeciw­
ności losu złożyć na rachunek -

NYC IL‘. „WYZYSKIWACZY“. A tam 
niema winowajców, nie ma się prawa 
narzekać, nawet jęczeć. Życie staje się 
upiorne, nie do zniesienia-

Prawa człowieka

PROGRAM ZEBRANIA

1) Zagajenie, oparte na rozkazie 
Biura Llistoryciznego; 2) Poinformo­
wanie o wyznaczonej pzez Dowódcę o 
O. K. VIII obsadzie Placówki; 5) Re- 
jestracja organizacji niepodlległościo-

podległ ości owych; 5) Omówienie waż 
ności faktów’ zbrojnych, dowodów’ i 
dokumentów ’ historycznych oraz we­
ryfikacji1 zaświadczeń; 6) Ustalenie 
listy kandydatów’ priziez organizacje, 
jako członków do Komsji Orzekają­
cej; 7) Ustalenie terminów’ zebrań Ko­
misji Orzekającej, projekt pracy i o- 
mów inie prac historycznych, z wmio- 
skami ze stony organilziacji niepodle­
głościowych-

Z rozkazu D-cy Okr. Korp. Nr VIII

Kierownik Placówki Historycznej

Stanisław’ Klementowski, ppłk.

zlonkiem L O. P. P. (o

O  BO  W1 ZEK K A ŻD EG  O

Już pisał J. Renard: nie wystarczy bierze w nim udziału. PLA( 1 I YLKO 
być samemu szczęśliwym, trzeba że- KOSZTY- 
by inni szczęśliwymi nie byli. OTO 
PEŁNY SOWIECKI PROGRAM 
DNIA DZISIEJSZEGO.

Zamyka się teraz starannie wy­
brańca nowej społeczności. Nawet w 
SŁYNNYM WIĘZIENIU CARSKIM 
..PIOTRA I PAWŁA" DAWNI WIĘŹ­
NIOWIE NIE BYLI TAK DOBRZE 
STRZEŻENI.

MOGLI MYŚLEĆ CO CHCIELI. 
TERAZ I Z TYM KONIEC. PISAĆ NA­
TURALNIE TAKŻE NIE WOLNO.

CZŁOWIEK jest tu POBITY na ca­
łej linii.

Widzi komisarza, przejeżdżające­
go w wielkim ,.Packardzie“ i USUWA policji

Pracuje jak w służbie wojskowej. 
W służbie na całe życie i bez celu. U- 
irzymuje najbardziej podejrzliwy naj 
Liczniejszą, NAJBARDZIEJ SADY- ; f----------- —-------- -- --  — . —~~

ABY PILNOWAŁA... JEGO SAME- 1 szczęścia. Ale pod sowieckim niebem MUSI BY MASZYNĄ, 1 TO ZAWSZE 
GO. : naw et z ludzi szczęśliw ych tworzą się ?'

Było i inaczej. Spoczątku byli ta- prawdziw i potępieńcy- Tak się rozwią 
______ - . i i f . - , > , .

Wiara w przyszłość lepszą?
„ KOMUNIZM TO WIELKIE OSZU- brym tonie. Wszyscy i wszystko na

STYCZNĄ POLICJĘ NA PLANECIE, ! KANSTWO, to tylko pretensja do usługach maszyny. CZŁOWIEK TEŻ 

.Musi obsługiwać maszynę, bo wów­
czas sam szybciej zostanie maszyną;

cy, co pozwalali sobie na SZCZEROŚĆ') żą problemy przyszłości, jak będzie nie będzie miał czasu na myśl. 
Teraz wszyscy zrozumieli, ŻE NIE '' ’ • ° : ” T ...... - -
WOLNO-

później? 1 AK JAK I 1 ERAZ. (.DY Najdoskonalsza maszyna nie uwol- 
ZAWIODĄ PODS1ĘPY 1 OSZUS1- niła i nie uwolni człowieka od trosk.

Najdoskonalsza maszyna nie uwol-

KTO NIE ROZUMIE — KULA W i WO — POMOŻE JESZCZE KARA-1 ALE TAM JEST GORŻEJ. fam maszy 
ŁEB. ( ała wielka Rosja Sowiecka ży- BIN MASZYNOWY- na, miażdży i unicestwia człowieka,
je z jednej dziesiątej noirmalnego bud-j ALE WSZYSTKIE MASAKRY OD A jak wygląda proletariusz w do- 

jmu, u siebie? Żyje pod wiecznymi na- 
__ ___ 1: czytaj MOJĄ GAZETĘ, czy­
taj moje myśli moje plotki, rozryzaj 
siłę moich przemówień. A PRZEDE- 
WSZYSTKIM NIE ZAGŁĘBIAJ SIĘ 

mor- DALEJ - BYDLAKU . BO CI UTNĄ

ŁEB. ( ała wielka Rosja Sowiecka ży- BIN MASZYNOWY- 
je z jednej dziesiątej noirmalnego bud- ‘ ALU WSZ'JSTIUZ LAA-ALZA Z Z 
żetu- Oczywilście z wyjątkiem wojska, POTOPU MIAŁY PRZYNAJMNIEJ 
. ’ „i i propagandy. OTO CZŁO-1 JAKO PRZYGRYWKĘ UŁATWIA- kazami- 

SIĘ Z DROGI- Usuwa się z życia. Nie WIEK. JĄCĄ ZNIESIENIE CIERPIEŃ.
_ . OPTYMIZM
Praca i wynagrodzenia t o t a j  i t e g o  n ie m a .

9 9 Choć nawet najstraszniejsi
Górniku, nie będzie już więcej 

strajków. Przeciwko sobie nic wystą­
pisz: przecież KOPALNIA JEST 
TWOJA. Już nigdy nie będziesz się 
skarżył na właściciela. IY NIM JE­
STEŚ

Jednak dlaczego INŻYNIER ZARA

B1A 7.000 RUBLI MIESIĘCZNIE, A 
POSŁUGACZKA 50, GDY TYMCZA­
SEM PARA BUTÓW KOSZTUJE 900 
RUBLI?

Tak, komunizm, to nie podział bo- 
gactw’a, ale ponad w’szystko, to podział 
trosk i cierpień.

dercy też na dnie duszy mają wiarę GŁOWĘ. JAK I Y LU INNY M JUŻ I O 
w coś lepszego, a przyszłość wildzą na ZROBIONO.
różowo. W SOWIECKIM PAŃSTWIE Ciesz cię, że twoja proletariacka 
JEST JEDNAK CZARNO 1 DALEJ ojczyzna jest słodka. POSYPANA Z 
TAK BĘDZIE. ZEWNĄTRZ SACHARYNĄ. To nic,

W Rosji nawet umysł i radość jest że POD TĄ SACHARYNĄ SĄ NAJ- 
1 zmechanizowana. Maszyna jest w t do- WSTRĘTNIEJSZE EKSTREMENTY.
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R Z Y M . . .S ta n in a ’ o - la s z a a r iv k u l .  N A V A L  C  A R N E R O . L o r e s -  O ®R 7 A  \1 . . .S ia m p a

> is a n v p r z e z g e n .

n a ta r c ia
B Ł D A P E S Z T . S tr a jk , o k u p a c y jm  n ik ó w  r o z p o c z ę to z r o b o tn ik a m i p e r -

r iu in h is z p a ń s k ie g g ó r n ic y
p e

u  ic n n i

d z ia łó w

d ó w . P o n a d to  g e n .

lu b  W  f o c h o m .

k i lk a in n y c h o d -  

:a ia c v c h o g ó łe m

w r ó c e n ia  n o r m a ln y c h  s u  

n a d to g e n . I r a n c o  p is z e

łn ic tw a , a n i  

ż a d n e g o  u -

ty p o  s t ro n ie c z e r w o n y c h w w  n io s ły  

p r z e s z ło 2 0 0 0  z a b i ty c h i r a n n y c h . —  

C iló w m m  c e le m  a ta k ó w  b y ła  d z ie ln i ­

c a u n iw  e r s \ te c k a . k tó r a b o m b a r d o -

n o w y i s i ln y  

p r a  w ie d l i  w  o ś c i

l iw i l i p r z y -  

u n k ó w . P o ­

e m in n y c h n a r o -  

l - r a n c o p o n o  w  n ic

g o  n ie  p r z y jn n e  a n i p c  

in te r w e n c j i i n ie z a w  

k ła d u  z ty m i , k tó r z y  z a m ie rz a ją

w T g łę b i s z y b u  w  y s z l i d z iś  n a  p o w ie r z - p o l ic j i d o  t łu m u , w w  y n ik u  c z e g o  3  

c h n ię . W ie lu  g ó r n ik ó w , z n a jd u ją c y c h  o s o l ) \ p o n io s ły  ś m ie r ć , w ła d z e  n ie  u -  

’ I s ię w s ta n ie z u p e łn e g o w y c z e r p a n ia k o ń c z y ły  je s z c z e d o c h o d z e ń , m a ją -  

o d w  ie z io n o  w p r o s i z k o p a ln i d o  s z p i - c y c h  n a  c e lu  s tw  ie r d z e n ie  k o n ie c z n o -

ly r ó w n ie ż u d z ia ł s a m o lo tx r z ą d o w e .  

P o z a 3 0 ta n k a m i p o d ą ż a ła b r y g a d a

P r a g o  ie in s

B R U K S E L A . N a  s k u te k , u le w  w o d a

d z e  s k a z a ! n a k a r ę  ś m ie r c i p r z e z p o - z a la ła o k o l ic e B r u k s e l i , n i . in . o g r ó d

z a w o d o w e g o |ó - z o o lo g ic z n y  w  B e r c h e n . —  Z w ie rz ę ta  

e w a k u o w a n o  ju z y  p o m o c y  s t ra ż y  o -

Z d je c ie  p r z e d s ta w ia  a m b a s a d o ra  R - P . w  B e r l in ie L ip s k ie g o  w  r o z m o w ie  z  k a n c le r z e m  Hitlerem, 

p o d c z a s p r z y ję c ia

c j i k a r a ś m ie r c i z a s z p ie g o s tw o .  Z  ( ie n u i o d p ły n ą ł s ia te k  , ,C o lo m -

> ■ a  - m T T n r . i • • i ' ' i h o “  w d o z ą c  d o  A b is y n ii 1 4 0 0  W ło s z e k
H A M B l L G . L a m a o k r ę to w a  s r o c  -  u c |a ją s ię w n a iz z d z ie ć m i d o

z ie m n o m o r s k a S lo m a n  w H a m b u r g u s w v c h  m ę ż ć w  w  A f W s c h o d n ie j ,  

p o w z ię ła d e c y z ję w p r o w a d z e n ia p o - ; d z ie  z o s ta .n a  n a  s ta łe  o s ie d lo n e .

n o w n ie  r e g u la r n e j k o m u n ik a c j i z  M a - 1

la g ą . W  d n l iu  4 m a r c a b r . w  \  

z H a m b u rg a  p ie rw  s z \ s ia te k  . .  

la “ .

O  N o w  o u r o d z o n y k s ią ż ę w  

w e g i i je s t p ie r w s z y m  m ę s k im  n a s tę

Z ostatniej chwili

Postaraj sie
•» « J VuTl j/a V/i tł Kja-- J aaa iliy.J'll. 1 X1X *» ” i 11

W W a r s z a w ie  w D o m u  K a to l ic k im  o d b y ła  s ię o s ta tn io u r o c z y s ta  a k a d e m ia p c ą  t r o n u ,  k tó re g o  N o r w e g ia  o tr z y m a -  żeby wszyscy zapisali
k u  c z c i O jc a  ś w . z  o k a z ji 1 5 - le c ia  k o r o n a c j i .  ła  p o  6 0 0  la ta c h .  gazetę na m. MAR'ZEC

5S .. .../
Napisał Raskatow,

L  C ią g  d a ls z y  ( 6 4

—  C z y n ie  d o s ię g a  ta m  ś w ia t ło  r e ­

f le k to r a ?  —  w y p y ty w a ł d a le j K a b a ls k i.
—  T o  te ż n ie  ta k ie  g r o ź n e . Ł o d z ią  

a ie  d o ja d a , n a  ic h  k u le  w y s ta w ia ć  s ię  
s p e c ja ln ie n ie b ę d z ie m y , a . g o n ić n a s  

n a p e w n o  n ie b ę d ą . A  te r a z  o s t r o ż n ie ,  

p a n o w ie z b l iż a m y  s ię d o m o to r ó w k i  
t r e i  le k  to r e m .

C z o łg a li s ię w o ln o i z n a jw ię k s z ą  
u w a g ą  n a  to , b y  n ie  w y w o ły w a ć h a ła ­
s u , a  n a w e t s z m e r ó w .

P r z e s z ło  g o d z in ę  t iw v a lo  p r z e k r a d a ­
n ie  s ię , n im  w ^ r e s z e d e  B ig o  o d e z w a ł s ię :

—  J e s te ś m y  n a  m ile js c u . T e r a z  n ie  
m a  i ia  c o  c z e k a ć .

C z te r y  c ie n ie  o d e r w a ły  s ię  o d  z ie m i.  
B ig o  p r o w a d z i ł . U d a ło  s ię .

Telegram.

N in a  ju ż  p o n a d p ó ł to r a m ie s ią c a  

m ie s z k a ła w  P a r y ż u i w  ty m  c z a s ie  
o tr z y m a ła  o d  m ę ż a  je d y n ie  d w a  l is ty .  
P ie r w s z y l is t w y s ła ł w ó w c z a s , g d y  

u d a ło  m u  s ię s z c z ę ś liw ie d o tr z e ć d o  

B e rg e n . D r u g i —  g d y  u c z e s tn ic z y ł ju ż  

w  tu r n ie ju  w  W a ld e n b e r g u .
W  ty m  o s ta tn im l i ś c ie u s p o k a ja ł  

ją  b y  s ię n ie  o b a w ia ła  o  n ie g o , z a p o ­
w ia d a ł je d n a k , ż e  w ię c e j p is a ć  n ie  b ę ­
d z ie , b y  n ie  z w r a c a ć  u w a g i . S p o d z ie ­
w a ł s ię je d n a k  z o b a c z y ć z n ią  n ie z a ­

d łu g o .
T e n  l i s t d o s ta ła  N in a n a  p o c z ą tk u  

m a ja , a  tu  ju ż  k o ń c z y ł s ię  c z e r w ie c , a  
o  A n to n im  n ie b y ło  n a jm n ie js z e j n a ­
w e t w ia d o m o ś c i .

M a r tw i ła s ię , c h u d ła , d łu g ie b e z ­
s e n n e  n o c e  s p ę d z a ła  n a  r o z m y ś la n ia c h  
o  te r n , c o  s ię  d z ia ło  z B u s z e m .

Z  g a z e t d o w ia d y w a ła  s ię , ż e  g o  s z u ­

k a ją , ż e w  p o s z u k iw a n ia c h ty c h  p r a ­
c u je  p o l ic ja  f r a n c u s k a , n ie m ie c k a  i r o ­
s y js k a .

D o w ie d z ia ła  s ię w r e s z c ie  o  u c ie c z ­
c e z W a ld e n b e r g u . . . T e j n o c y  a n i n a  
m in u tę n ie z m r u ż y ła o k a . . . D z ie c k o  
s p a ło  s p o k o jn ie .

W  m ie s z k a n iu , k tó r e n a le ż a ło  d o  
ja k ie jś d r o b n o  m ie s z c z a ń s k ie j r o d z in y  
n a d s to l ik ie m  m ię d z y  o k n a m i w is ia ł  
d u ż y , d r e w n ia n y  k r z y ż , c ic h y  p o w ie r ­
n ik  r o z p a c z y  N in y .

I te j n o c y  k lę c z a ła  p r z y  s to l ik u  z  

z a ła m a n e m i r ę k o m a , s z e p c ą c s ło w a  
m o d l itw y .

—  B o ż e , w ie m , ż e m o ja m o d l i tw a  

je s t g r z e s z n a . B ła g a m  C ię je d n a k  

B o ż e  o  l i to ś ć . W s z a k  n a  k r z y ż u  d a r o ­

w a łe ś w in y  r o z b ó jn ik o w i , —  d a r u j w i­
n y  i je m u . . . U c z y ń  to . . . J e ś li n ie  u c z y ­
n is z te g o  d la i f ’, '0 , u c z y ń  to  B o ż e d la  
m n ie . W s z a k c a le  s w e ż y c ie p o ś w ię ­
c i ła m , b y  s p r o w a d z ić  g o  n a  d e b r ą  d r o ­
g ę . U c z y ń  to . . . B o ż e W s z e c h m o c n y  . .

P r z y  te j m o d l itw ie  z a s ta ł ją  r a n e k .
N a z a ju t r z g a z e ty  p o d a ły  w ia d o m o ­

ś c i , ż e B u s z e  z e s ta l u ję ty .

N in a  n ie  u r o n iła  a n i je d n e j łz y . Z  
g o r ą c ą w ia r ą , ja k a  n ic  o p u s z c z a ła  je j ,  

m o d l i ła  < ię  z n ó w  p r z e z  c a łą  n o c .
W  c ią g u d w u d a ls z y c h d n i  

n ie  b y ło  ż a d n y c h  w ia d o m o ś c i , a ż  w r e ­
s z c ie w ie c z o r n e d z ie n n ik i o g ło s i ły , ż e  
B u s z e z b ie g ł z r ą k  p o l ic j i n ie m ie c k ie j .

Z b ie g ł ! O to  w s z y s tk o  c o  N in a  d o ­
w ie d z ia ła  s ię  o  m ę ż u .

A le  i to  w y s ta r c z y ło , b y  w  s e r c u  je j  
w z n ie c ić p r o m ie ń n a d z ie i .

W r a c a ła  w ła ś n ie d o  d o m u  z z a k u ­
p io n y m i g a z e ta m i z k tó r y c h  w y ła w ia ­

ła  p o ż ą d l iw e w ia d o m o ś c i o  B u s z e m .
N a s z e ro k ic h , z a la n y c h ś w ia t łe m  

c h o d n ik a c h  P a r y ż a , n a  je g o  w s p a n ia ­
ły c h  b u lw a r a c h  p r z e le w a ł s ię  t łu m . —  
N ie k o ń c z ą c e  s ię lu d z k ie  m r o w ie  s u n ę ­
ło  w  je d n ą  i d r u g ą  s t r o n ę . T a k a  w ła ­

ś n ie  f a la  p o r w a ła  N in ę . S z ła , n ie  z d a ­
ją c  s o b ie  z u p e łn ie  s p r a w y  z te g o , g d z ie  

n ie s ie  ją t łu m . S z ła  p o d n ie c o n a  i p e ł ­
n a  n a d z ie i , ż e  c z e k a  ją  c o ś n ie z w y k łe ­
g o . T w a r z je j m ia ła ta k  d z iw n y  w y ­

r a z . ż e n ie k tó r z y  p r z e c h o d n ie  o g lą d a l i  
s ię z a n ią . F a la  p o r y w a ła  ją  i n io ­
s ła d a le j i d a le j . D z ie ń  b y ł ś w ią te c z ­

n y . W ie d z ia ła , ż e  d z ie c k o  z o s ta ło  p o d  
o p ie k ą  n ia n i , w ię c  n ie  s p ie s z y ło  s ię  je j  
z p o w r o te m  d o  d o m u .

O d  r a n a  c o ś  je j s z e p ta ło , ż e  w ła ś n ie  

d z iś i w ła ś n ie  w  ta k im  t łu m ie  u l ic z ­
n y m  s p o tk a  m ę ż a .

—  T a k , tu , i d z iś ! —  p o w ta r z a ła  z  

u p o r e m , p a t r z ą c  p r z e d  s ie b ie  i w y p a ­

t r u ją c  w  t łu m ie  p r z e c h o d n ió w  u k o c h a ­
n e j tw a r z y .

S z ła  ju ż  z e  d w ie  g o d z in y . Z a c z e p ia ł  
ją ja k iś lo w e la s , a le w k r ó tc e d a ł je j  
s p o k ó j, z n a la z łs z y  w id o c z n ie w  t łu m ie  
c ie k a w s z y  o b je k t . K to ś z a p y ta ł ją o  
c o ś , a le n a w e t n ie  o d p o w ie d z ia ła .

\ 'a ja k im ś n a r o ż n ik u n a g le z a k o -  
I ło w a ło  je j w  g ło w ie . C h w y c iła  s ię  k io -  
’ s k u  z g a z e ta m i . Z b la d ła . U s ta  s z e p ­

ta ły ja k ie ś n ie z r o z u m ia łe w y r a z y . —  
S e r c e c h c ia ło N v y s k O 'C z y ć z p ie r s i .

W p r o s t d o  n ie j, p r z e z t łu m  p r z e c i ­
s k a ł s ię  m ę ż c z y z n a . P r z e w y ż s z a ł w s z y ­
s tk ic h  o  g ło w ę . N in a p o z n a ła  g o  o d  
r a z u , m im o , ż e m ia ł n a  g ło w ie  p e r u k ę  
z ja s n y c h  w ło s ó w , a n a  tw a r z y  p r z y ­
k le jo n o  w ą s y  i b r o d ę .

P r z e c is k a ł s ię p r z e z t łu m , n ie  s p u ­
s z c z a ją c  z N in y  o c z u .

G d y z b l iż y ł s ię d o  n ie j b e z s ło w a ,  
a le  z s z c z ę ś c ie m  n ie w y m o w n y m  w  o -  
c z a c ł i , g d y  u n ió s ł k u  u s to m  je j d ło ń ,  

N in a  p a t r z y ła n a ń . N ie  m ia ła  je d n a k  
s i ły  b y  s ię  o d e z w a ć . O n  r ó w n ie ż  p r z y ­

lg n ą ł u s ta m i d o  je j w a r g , n ic n ie  m ó ­
w ią c .

W  m ilc z e n iu , w p a trz e n i w  s ie b ie  
i p r z y tu le n i je c h a l i p o  c h w ili d o  d o ­
m u  ta k s ó w k ą .

*

D la  B u s z e g o  n a s tą p i ły  te r a z  d n i o d ­
p o c z y n k u . Ż y ł z N in ą  c ic h o  i s p ó jn ie ,  
z a g u b io n y  i n ie z n a n y  w ś ró d  m ilio n ó w  

m ie s z k a ń c ó w ’ P a r y ż a . Z n a k o m ic ie u -  
c h a r a k te r y z o w  a n y c z u ł s ię n a jz u p e ł ­
n ie j b e z p ie c z n ie .  I

W ie d z ia ł w p r a w d z ie , ż e  p o l ic ja n ie  
p r z e s ta je g o p o s z u k iw a ć , a le w ie d z ia ł  
r ó w n ie ż , ż e n a jm n ie j s p o d z ie w a n o  s ię  
te g o , ż e  z n a jd u je  s ię w ła ś n ie w  P a r y ­

ż u  i m ie s z k a n a w e t b a r d z o  b l is k o  s z ^ -  

f o w s tw a p o l ic j i .

, ( C ią g  d a ls z y n a s tą p i) . a '
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Szego domagają się rolnicy
LUDENDORF ZAŻĄDAŁ ANEKSU 

KONSTANCY I ZABORU CAŁEJ 
RUMUNII.

g ly b y  w ie lk ie m a s \ w o jsk a  p rze rzu c ić  

n a z a c h ó d , ( o p raw d a d la N iem iec i 

A u s tr ii u ja w n ił s ię n o w y k ło p o t i to

P re z es i K o le k R o ln icz y ch , p o w . 

w  ą b rz esk  i e g o u c h w a lili je d n o g ło śn ie

R u m u n ii o k re sem  sz cz e g ó ln ie  k a ta s tro  

fa ln y m . P o ło ż e n ie te g o p a ń s tw a p o  

k lę sce w ’ S ie d m io g ro d z ie i D o b ru d ży , 

b y ło  la ta ln e , u p a d e k  c a ra tu  i w y b u c h R u m u n ia  ra z em  —  

b o lsz ew iz m u sp ra w iły , z e R u m u n ia , ra c h  a u s tr iac k o  - w ę g ie rsk ie j i n ie m ie  

p o b ita  p rz ez  p a ń s tw a  c e n tra ln e  u jrzą - ,c k ie j a rm ii ż y c zo n o so b ie sz y b k ie g o  

ła  s ię  z u p e łn ie  o d o so b n io n ą i c a ły  k ra j  

o g a rn ę ła  g łę b o k a d e p res ia .

N a to m ia s t sy tu ac ja  p a ń s tw ’ c e n tra l  

n y c h  b y ła  p o z o rn ie  k o rz y stn a . W o jn a  

z R o s ją b y ła z a k o ń c zo n a , a g d y b y  R u -  

m u n ia o d p a d ła , c a ły f ro n t w sch o d n i  

b y łb y  w o ln y  i p a ń s tw a  c e n tra ln e m o .

d o w a lk i p o s tro n ie K o a lic ji.

P o n ie w aż  A m e ry k a m o g ła n a p la ­

c u b o ju z a w a ż y ć w ię ce j, n iż R o s ja i 

w  g łó w n y c h  k w ra te

1 ) u d z ie len ie d o s tęp n y c h d la o sa ­

d n ik ó w w ro k u b ie żą c y m  k red y ­

tó w s iew n y c h ,

2 ) o w strz y m an ie  d o  ż n iw ’ e g z ek u ­

c ji ra t fu n d .o b r . R . R ., ra t z re sz ty  

c e n y k u p n a  

ra t z re sz tv

REZOLUCJA.
Z e b ra n ie p re z e só w , je d n o g ło śn ie u  

c h w a ła z w ró c ić s ię d o P a n a M in is tra  

R o ln ic tw a i R e fo rm R o ln y c h p rz ez  

P a n a W o je w o d ę  P o m o rsk ie g o  z n a s tę ­

p u ją c ą p ro śb ą :

Z  u w a g i n a  s iln e  m ro zy i w ia try  , o -  

ra z b ra k  śn ie g u k tó re to  o k o lic zn o śc i  

। sp o w o d o w m ly o g ro m n e s tra ty w o z i­

m in a ch  w n a sz y m  p o w  ie c ie , o ra z z u -  

'w a g i n a  z m a rz n ię c ie z ie m iak ó w  w k o p  

e a ch , b ru k w  i i b u ra k ó w , sk u tk ie m  c z e  

g o ro ln icy  n ie b ę d ą m ie li o d p o w ie d  

n ic h  ilo śc i p a sz y  d la in w e n ta rz y k tó ra  

I to  k lę sk a  w  p o łą c z e n iu  z z e sz ło  ro c zn ą  

k lę sk ą h u ra g an u  i n ie u ro d z a ju w sk u ­

te k  p o ja w ie n ia  s ię rd z y  s tan o w i p ra w  ­

d z iw ą k a ta s tro fę z w  ró c ić s ię d o P a n a  

i M in istra R o ln ic tw a i R e fo rm  R o ln y c h  

p rz e z  P a n a W o je w o d ę  P o m o rsk ie g o  o  

J p o ra to w ’a n 'ie z a g ro ż o n y c h w a rs ia tó w  

ro ln y ch p rz e z :

o sa d

k u p n a z n o w e  j

O u s ta len ie n o rm  z u w a g i n a p o ­

n ie sio n e s tra ty  w  p o d a tk u d o c h o ­

d o w y m  d la  p o w ia tu w ą b rz esk ie g o  
n iż sz y ch  o  5 0 o d  la t p o p rz ed n ic h ,  

4 -) w strz y m a n ie p rz y m u so w e g o  

śc ią g an ia  n a le żn o śc i Z ie m s tw a  K re  

d y to w e g o  (L a n d sch a f ty ) o ra z  p rz e  

p ro w a d ze n ie  re w iz ji o d se te k  i d o ­

d a tk ó w  n a a d m in is tra c je  k tó re  o -  

b e c n ie śc ią g a P o z n a ń sk ie Z ie m -  

s iw o K re d y to w e  w  P o z n a n iu , 

5 ) w a ln e  Z g ro m a d z e n ie  d o m a g a  s ię  

s tan o w c z o w p ro w ad z e n ia z a k a z u  

w y w o z u  o trą b , g d y ż  c e n a  o trą b  d o

z u w a g i n a p o -  

p o d a tk u d o c h o -
z a w arc ia p o k o ju z R u m u n ią . S p raw ę  

u tru d n ia ł ty lk o  I .u d e n d o rf. ż ą d a ją c  w  

sw ej z a ch ła n n o śc i a n e k s ii K o n s tan c y ,  

ja k o  n ie m iec k ie j b a z y ' m o rsk ie j n a  M o  

rz u  C z a rn y  m  i c h c ia l g w  a ltem  o k u p o - ! 

w a ć  (z a ją ć ) R u m u n ię  i to  c a la  n a  p rz e  | 

c iąg  5 -c iu  la t.

Warunki Ludendorfa
P ie rw sz a  ro z m o w a  w  sp raw ie  p o k o  ! s ię tz k ró le m  ru m u ń sk im  F e rd y n a n ­

d e m -

W sp o m ie ć w a rto .ż e w  te j k w e s iii I 

N ie m c y i A u s tr ia n ie  b y ły ’ z g o d n e z e  ! 

so b ą . W  B e rlin ie ż ą d a n o  d e tro n iza c ji  

k ró la  F e rd y n a n d a i c a łe j d y n a s tii , z a ś  . 

c e sa rz  A u s tr ia c k i i m in - C z e rn in  z  ró ż ­

n y c h  w z g lęd ó w  c h c ie li, a b y - k ró l F e r- , 

d y n a n t z a c h o w a ł sw ó j tro n . A u s tria  i 

ju ż p rz e d ty m  d o n io s ła  p o u fn ie k ró lo ­

w i R u m u n ii, ż e m o ż e lic z y ć n a p o k ó j  

h o n o ro w y , je ż li w e jd z ie  w  u k ła d y .

królem Rumunii
I w a ć n a tro n ie , je że li b e z z w ło k i p o d  

! u s ta lo n y m i p rze z A u s tr ię w a ru n k a m i 

z a w rz e  p o k ó j.

W  p rz ec iw n y m  ra z ie  —  g ro z ił C z e r  

i n in  -  

re m u  ro z m ó w ca p rz y p o m in a ł, ż e R u - y n:: o t . ,: ., n k O A n O 1 vn c -c łn ,.., ’. i • i , , । • , ।  _ — tr,
I • - . i*  - .- .i • : j^ u ie s ic n ia o o e o n e g o sy s tem u a k c ji le w a h a ń  a lv c h c e n s ta n o w ią n ie m o -

- - - - - -- - - -- - -  , - - - -- - - -- । v /.y sz .k z .v iu a K o m m o w . o ra z u m o ż liw ię  

2 i n !u sa m o rzą d o m  g m in n y m  a n g a żo w a -

ju  o d b y ła  s ię  m ię d z y  ru m u ń sk im  p re ­

m ie re m  A v a re se m , n ie m . se k re ta rz e m  

s tan u  K iih lm an e m  i a u s tr ia ck o -w ę g ie r­

sk im  m in is trem  sp raw  z a g ran ic z . h r .  

C z ern in em  d n ia  2 4  lu te g o  1 9 1 7  ro k u  w  

z a m k u B u ftea . G d y  A v a rec u  u s ły sz a ł  

w a ru n k i L u d e n d o rfa , o św iad c z y ł, ż e  

n a ta k ic h  w a  ru n k a c h  w  o g ó le  p e t  ra k  

to w a ć n ie b ę d z ie . R o z m o w a n ie d a la  

w ię c ż a d n y c h re z u lta tó w , s ta n ę ło je ­

d y n ie n a ty m , ż e lir . C z e rn in  sp o tk a

Spotkanie się z
O sta te c z n e sp o tk a n ie s ię k ró la ru ­

m u ń sk ie g o  z  h r . C z ern in em  o d b y ło  s ię  

dnia 27 lu teg o  1 9 1 7  r . w  w  a g o n ie  sa lo ­

n o w y m  p o z a f ro n te m , ju ż p o s tro n ie  

ru m u ń sk ie j. S p o tk a n ie to  b y ło  o ty le  

o so b liw e , ż e  a n i k ró l a n i m in . C z e rn in

m o rsc y n ie m a ją  c z em  k a rm ić  in ­

w e n ta rz -

Rezolucje ogólne
1 ) Z ja z d  p re ze só w . s tw  ie rd z a  k o n ie m i k ra d z ie ż am i, n a w et ra b u n k a m i n a  

c z n o ść d a lsz e j w y d a tn e j o b n iż k i k o - te ren ie w si i k o n ie c zn o śc ią p o s ia d a ­

1 ) Z ja z d  p re z e só w

sz tó w  le g a liza c ji w a g u ż y w a n y ch w  

ro ln ic tw ie , o ra z p rz e d łu ż e n ie o k re su
n ia p rz e z ro ln ik ó w ’ b ro n i p a ln e j d la  

w ła sn e j o b ro n y , Z ja z d p re z e só w ’ w y -  

ra ża  p o s tu la t z n ie s ien ia d la d ro b n y c h  

ro ln ik ó w ’ o p la i z w ią za n y c h z u z y sk a ­

n ie m  p ra w a n a b y c ia i u ż y w a n ia b ro -

2 ) Z ja z d  z w ra ca  s ię z  p ro śb ą  o  sp o ­

w o d o w a n ie o b n iż k i w y g ó ro w a n y ch  

o p ła t z a  d o z ó r k o tłó w  p a ro w y c h , n ie ­

w sp ó łm ie rn y c h  d o o b e cn y c h m o ż liw o  

śc i ro ln ic tw a .

. . i . . • i z i i 5 ) W o b e c w y g ó ro w a n y c h s taw e k
^ ’ jk o m in a rsk ic h Z ja z d w y ra ża p o s tu la t ż e a lb o w ie m  z d an ie m "o sa d n i^ V tt^ g

. z  - - -—  - - । - -- -- - - - ----- -- - . p w v s ic in u o o e c n e g o 1  ’ " 1 '
utie c n c ia i ro z jp o cz ą c  ro z m o w y . W  k o n m u n ia  n ie p o s ia d a ju z  ż ad n e j a m u n i-1  e z v szc z c n ja k o m in ó w

. . . . . . . : ł" J ' c ji,a  p rz ew a g ą  m illita rn a  p a ń s tw  c e n t i ,  , .ia su n lo r tą ( io n i g n u m iv m  a a g aż o w a

• . . . .  . . , 'ra l.n y ch  je s t lak o c z y w is ta , iz w  c tą g u lia k ()1 „ i,n a l -z v  j „ s la h m ia  z n im i |a rv -

iz je g o  „ w ie lk o d u szn y c e sa rz p o s ła -1 6 -c iu ty g o d n i R u m u n ia m o ż e b y e z u - ! v L .m iin ia rsk 'ie j n a n o d s iaw ic  o b o p ó l-  

n x > w ił n m n o z d ra d y R u n iu n n i o k a z ać  I p e łn ie  p o k o n a n ą . n e g o  p o ro z u m ie n ia .

Jej la sk ę i u w iz g lęd m ic i k ró la  z a ch o -  4 1 W  z w ia j... „  1 ;™ ,.^ ™ .

c u  p o  k ilk u  m in u ta ch  m ilcz e n ia  u s tą ­

p ił C z e rn in  i z a k o m u n ik o w a ł k ró lo w i

Przyjęcie złych warunków
K ró l F e rd y n a n d  p rz ed s ta w io n e  m u  - p a ń stw  c e n tra ln y c h u w o ln i! te ż R u -,  

w a ru n k i p o k o jo w e  o k re ślił ja k o  b a r- in u n ię  z o p re sji i p rz e k re ś lił p o k ó j w  

d z o  c ię żk ie  i w y to c zy ł  a rg u m e n ty ’ , w y . B u k a re sz c ie , k tó ry ’ m . i . m ó g łb y b y l  

k a z u ją c e n ie m o ż liw o ść ic h p rz y ję c ia p o z b a w ić R u m u n ię je j w ła sn e g o d o -  

i o św ia d c z y ł w  k o ń c u  n ie „ m o ż e m y 4 4 , s tę p ił d o  m o rz a .

N a to  C z e rn in  d a l k ró lo w i 4 8 g o d z in

d o  n a m y słu , p o  k tó ry c h  p a d n ie  p ie rw -  - B  —

sz y  s trz a ł a rm a tn i- K ró l p z y ją ł je d n a k  

w  te rm in ie w a ru n k i a u s tr iac k ie i z a -

m ia n o w ał sk ło n n e d o u s tę p s tw  m in i­

s te rs tw o M a rg g h ilo m a n a , z k tó ry m  

w k ró tc e  A u s tria  i N ie m c y ’ z a w a rły  p o ­

k ó j w  B u k a resz c ie -
Do 10 marca

5 ) W a ln e Z g ro m  a d  z e a iie P a ń stw o -

n ie c z n o ść  u s ta le n iia  s ta ły c h  c e n  n a  z b o

ż n o śc re g u la rn e j g o sp o d a rk i. R o ln ic y  

b o w ie m  p o d n a c isk ie m  w ie rz y c ie li m u  

sz a sp rze d a w a ć z b o ż e z a ra z p o ż n i­

w a c h p rz y n a jn iż sz y ch  c e n a ch a n a  

p rz ed n ó w k u p rz y w y so k ic h c e n a c h

A le ju ż k ilk a m ie się c y p ó ź n ie j  

z a ła m a ł s ię  f ro n t B u łg a rsk i, a w  ro k u  

1918 ru n ą ł n a  z a c h o d z ie  f ro n t n ie m iec ­

k i. E u ro p a z o s ta ła u ra to w an a . U p a d e k

przyjmują jeszcze pp. listonosze 

przedpłatę r<a gazetę-----------—

S .s ry s sn c to im c rs lc i O il s lro n y w sch o d n ie m 2 u b rz eg ó w  * V 5 9 s ty

Klszmet - tak chce Allah! 
Ostatni dzień panowania krwawego 

Abdula Hamida
W  o s ta tn ic h m ię d zy n a ro d o w y ch d e b a ­

ta c h z a w is ł n a d a e ro p a g ie m g e n ew sk im  

c ie ń p ó łk s ięż y c a , w y w o ła n y n ie z a ła tw io n y m  

je sz c z e z a ta rg ie m  o n a le ż ą cy d a w n ie j d o  

1  n rc ji a d z iś w c ie lo n y w g ra n ice p a ń s tw a  

sy ry jsk ie g o , w w ię k sz o śc i p rz e z T u rk ó w  z a ­

m ie sz k a ły o k rę g A le k sa n d re tty .

P o lity c zn e z n a cz e n ie te g o k o n flik tu  

z n a la z ło n a ła m a c h p ra sy p o lsk ie j sz e ro k ie  

o m ó w ie n ie . M ło d a T u rc ja , re p rez e n tu je  

w śró d n a ro d ó w  św ia ta in n ą s iłą , n iż d a w n e  

z m u rsza łe o d p o d s ta w p a ń s tw o O sm an ó w , 

lu n a je s t w a g a ra tu n k o w a i s tą d w y p ły w a  

te ż o g ó ln y n ie p o k ó j, ja k i w y w o ła ła sp ra w a  

A le k sa n d re tty . P o z o s taw ia ją c k w e stię tę je j  

d a lsz e m u b ie g o w i, c o fn ie m y s ię w d z is ie j­

sz y m  a r ty k u le k ilk a la t w stec z , d o te j p rz e ­

ło m o w e j c h w ili, w k tó re j w śró d w a lk w e ­

w n ę trzn y c h .ro d z iła s ię n o w a T u rc ja , k tó re j  

o b e cn y je j w ó d z K e m al P a sza n a d a ć m ia ł 

n o w e o rg a n iz a cy jn e fo rm y i u c z y n ić z n ie j 

e le m e n t k o n s tru k ty w n e j s iły w sy s tem a c ie  

m ię d z  y  n a  ro d o w  y  m .

R o k 1 9 0 9 . P a ń s tw o tu re ck ie , n a c z e le

k tó re g o s to i n a jk rw aw szy ty ra n , ja k ie g o  

z n a ją d z ie je n o w o ż y tn e , A b d u ll H a m id ,  

w strzą sa n a je s t g o rą c zk ą re w o lu c y jn ą . Je sz ­

c z e z d a je s ię , ż e d a w n y p o rz ą d ek rz e c zy  

z w y c ię ż y . W  d n iu 1 5 k w ie tn ia 1 9 0 9 ro k u  

w y b u c h a w Is ta m b u le k o n trre w o lu c ja ,  

w z n ie c o n a p rz e z e le m e n ty z a ch o w a w c z e , 

w iern ° Is la m o w i i je g o n a jw y ż sz e m u p rz e d ­

s ta w ic ie lo w i, sk ie ro w a n a p rz e c iw k o m ło d o -  

tu rk o m . k tó ry ch a rm ie p o o p a n o w a n iu S a ­

lo n ik m a sze ru ją n a Is tam b u ł. P rz e d p a rla ­

m e n te m z jaw ia s ię g ru p a o fice ró w , k tó re j 

p rz e w o d z ą d u c h o w n i i m a n ife sta c y jn ie s trz e ­

la w p o w ie trz e . M in is tro w ie p o d a ją s ię d o  

d y m is ji, a p a rlam e n t p rz y rze k a o d tą d k ie ­

ro w a ć s ię w  sw y c h u c h w ała ch  z a sa d a m i K o ­

ra n u . C h w ilo w y try u m f, k tó ry p rz e d łu ż y ł  

a g o n ię su łta n a tu  o d n i 1 2 .

Ju ż 2 5 a rm ia m a rsz a łk a p o ln e g o M a h -  

in u d a S z e fk e t P a sz y s ta n ę ła p o d Is tam b u ­

łe m . w ’ d w a d n i p ó ź n ie j z g ro m a d ze n ie n a ro ­

d o w e , z e b ra n e n a je d n y m  z p rz ed m ie ść ,  

p o d o s ło n ą a rm ii p o w s ta ń cz e j u c h w a liło d e ­

tro n iz ac ję A b d u lla H a m id a .

W  ty m  sa m y m  d n iu , b y ło to w p ią te k ,

su łtan , ja k z w y k le , c e le b ro w a ł w m e c z ec ie  

-J la m id ie " z c a ły m p rz e p y c h em d w o rsk im  

„ se lam lik  . u ro c zy s te n a b o ż e ń s tw o p ią tk o w e .  

O d p a ła c u su lia n sk ie g o d o m e c z e tu c iąg n ą ł  

s ię d łu g i sz e re g  w sp an ia le u m u n d u ro w a n y c h  

ż o łn ie rzy , z b a g n e tem  n a b ro n i, s trz e g ąc y c h  

d ro g i, k tó rą o d je ż d ż a ć m ia ł o rsz ak su ł a ń -  

sk i. W  p o w o z ie su lta ń sk im  n a p rz e c iw sw e ­

g o w ła d c y z a ją ł m ie jsc e w ie lk i w e z y r T e w -  

f ik P a sz a . W sz y s tk o o d b y w a ło s ię , ja k w  

c z a s ie n a jg łę b sz e g o p o k o ju . S ą d z ąc z p rz e ­

p y c h u d w o rsk ie g o i sp o k o ju , ja k i z a ch o w y ­

w a li n a jw y ż s i d o s to jn icy d w o ru , n ik t b \ n ie  

p rz y p u sz c za ł, ż e b y ło to o s ta tn ie n a b o że ń ­

s tw o c e leb ro w a n e p rze z su łtan a .

W d n iu 2 4 K w ie tn ia p a rtia su łta n a b y ła  

o s ta te cz n ie p rz e g ra n a . A rm ia m lo d o tu rk ó w  

o b sa d z iła m ia sto . N a u lic ac h to c zv lv s ię je ­

sz cz e o s ta tn ie w a lk i. B o h a te rsk o , z a Is la m , 

z a w ie lk o ść d a w n e j lu rc ji g in ę li n a jm ło d s i 

w y z n aw c y p ro ro k a , u c z n io w ie sz k o ły te o lo ­

g ic z n e j, k rw ią p ie c zę tu ją c p ra w d y ■w p aja n e  

im  o d w c z e sn e g o d z ie c iń s tw a .

W  p a łac u su łta n a z a m ie sza n ie . E u n u c h o ­

w ie , s łu ż b a , u rz ę d n ic y d w o rsc y , w szy s tk o to  

s ię g d z ie ś z a p o d z ia ło . W y so c y d o s to jn icy  

d w o rsc y o c z ek u ją w w ię z ien iu d a lsz y ch k o ­

le i. K o b ie ty z h a re m u su łtań sk ieg o w y w ie ­

z io n o d o  p a ła c u w Jo p  C a ru , g d z ie p o sk o ń ­

c zo n e j re w o lu c ji o d b io rą je ro d z ic e . I lic a ­

m i U e ra sn u je s ię b e z p a ń sk i o rsz ak 8 0 0 n a j­

b liż sz y c h s łu g su łta n a . W o lb rz y m im  o p u sz ­

c z o n y m  p o ła c u su łtan w o to c z e n iu n a jb liż ­

sz y ch c z ek a sp e łn ien ia s ię lo só w . Je d n em u  

z se k re ta rzy sa f ian , w te j c h w ili jw n lo b n y d o  

b e z b ro n n e g o s ta rc a , n iż d o n ie d a w n o ] )o tę ż -  

n e g o w ła d cy , p o d o b n y , p rz y w o ła ć k a ż ę sw e ­

g o n a jm ło d sz e g o sy n a A b d u lla R a h m a n a .  

N a tw a rzy su łta n a m a lu je s ię o s ta tn ie  p o s ta ­

n o w ie n ie . la k je s t, ra ze m  z sy n e m  u m rz e  

z a Is lam . D n ia 2 ? k w ie tn ia se k re ta rz o so b i­

s ty su ltan a z g ła sz a p rz y b y c ie d e le g a c ji z ło ­

ż o n e j z trze c h  o só b .

„ C z eg ó ż o n i c h c ą o d e m n ie ? “ —  g rz m i 

su łta n . P o w ied z im , ż e p ie rw sz e m u , k tó ry  

o d w a ż y s ię p rz e stą p ić p ró g , s trz e lę w łe b " .  

S e k re ta rz o s trz e g a d e le g a tó w , p rz y w ó d c a  

d e le g a c ji, g e n . E ssa d P a sz a o d p a rł je d n a k  

c h ło d n o : . .P o w ie d z su łtan o w i, ż e i m y m a m y  

b ro ń “ .

G d y w e sz li, w sta ł szy b k o i p o d sz e d ł k u  

n im , p y ta jąc g ro ź n ie : „ C ze g o c h c ec ie? " De­
le g a c i sc h y la ją g ło w y . „ P rz y b y w a m y w  

im ie n iu n a ro d u , k tó ry u c h w alił z ło ż en ie z  

tro n u w a sze j w y so k o śc i. Z g ro m a d z e n ie n a ­

ro d o w e g w a ra n tu je je j p e łn e bezpieczeń­
s tw o ż y c ia , ja k i w sz y s tk ic h c z ło n k o m  ro ­

d z in y " . G ro ż ąc y je sz c z e ] ) rze d c h w ilą su ł­

ta n p o d d a je s ię p o k o rn ie w o li d z ie jó w . „ Je ­

s tem  n ie w in n y —  m ó w i. C ó ż m a m ro b ić !  

K isz m e t, A llah ta k c h c e !"

T a k s ię sk o ń cz y ło p a n o w a n ie najokrut­
n ie jsz eg o  ty ran a B lisk ie g o  W sch o d u . Tak się 

k o ń c z y w ię k sz o ść ty ra n ij. K isz m e t!
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go z dygnitarzy niem ieckich w Lip ­
sku. na grzyw nę 2000 RM . która pod ­
czas w yborów do parlam entu w zięła  
udział w głosow aniu. N ie pom oglx  
tłum aczenia, że w ' roku 1912 przeszła  
do kościoła ew angielickiego. Jako ż\ -

O BERLIN . W m iejscow ości Salz- 
w edel zostało aresztow anych kilku  
w łaścicieli dom ów , którzy pobierali 
w yższe kom orne od w yznaczonego w  
listopadzie ub. roku.

O BERLIN Sąd w M oabicie skazał dów  ka z pochodzenia nie m iała praw t 
52-letiiią żydów kę, m ałżonkę jedne- oddaw ać głosu.

Sejm radzi nad skróceniem dnia 
pracy

W A RSZA W A. D zisiaj obradowa- przez grupę pracy, która przew idu-  
ła sejm ow a kom isja pracy nad rządo- j 
w ym projektem ustawy o skróceniu

Niesamowita historia 

w rodzinie żydowskiej
(ale N alewki są w zruszone nie- O godzinie II w ieczorem Pinkus | rat|y m ^strów  do skracania pra  

r górnictw ie do 36 godzin w ty- 
" . i ' t pupili » AU KI lipuuill g I O-

v 14 lat tem u ożenił sicz pre- nem 4', bo „czynny  jest na trzy zm iany  ’ • . • • > 9
m iowaną pięknością K ajlą K ąpapor- udziela ac rozw odow naw et o potno- n ।  :.,ul
łow na. I rzez diuzszv czas m alzcn- ; cy. (
Stw o żyło przykładnie. N iestety dw a . N adw orny pisarz, M oniek Piszczał 
lata tem u cos się popsuło. Posypały |,ka przystąpił do sporządzania aktu  
się w zajem ne oskarżenia o zdradę. ; rozW (K łow ego  .W tem rozległ się strasz  
K ajki oskarżała Pinkusa, ze m a przy-j ny ,hałas G rom ada ludzi w padła do  
jacioikę na m ieście, on zas <»dw / ijeni- apaI-talnen fów rabina w ołając:

W strzym ajcie tych w ariatów !

Byli to sąsiedzi Tajtelbergów oraz  
niefortunny posłaniec. Zaczę*!! na prze  
m ian, przeryw ając jeden drugiem u.

. że Rada M inistrów m oże w droJze 
zgłoszonych po zasięgnięciu opinii 

czasu pracy  . D o art. 1 projektu usta- izb przeinysłow o-handli>w  ych araz or- 
w y zgłosił w niosek pos. Przy  kling z ganizacji zaw odowych pracow ników  
K atow  ic w kierunku skrócenia czasu i pracodaw ców skracać czas pracy w  
pracy do 6 godzin dziennie. Podcza górnictw  ie w ęglow y m do 40 godzin w  
glosowania popraw ka ia otrzym ała tygodniu w stosunku do norm us:alo-  
10 głosów na 10. przy czym przew  od- nych w przepisach o czasie pracy, któ  
ndczący ’ rozstrzygnął przeciw ko po- ra brzm i: .A A prowadzenie czasu prac\ 
praw ice.

D o tego sam ego artykułu projektu  
ustawy popraw kę zgłosił pos. Poch- 
m orski. idącą w kierunku upow ażnię-

przew idziane niniejszą ustaw ą nie m o  
że pociągnąć za sobą obniżania sta- 
yvek <1 niów  kow ych lub zarobków

• 1 • •!' • I 1^1 11’1 i . I

samów  itą historią, która się w ydarzy- w ziął taksów kę i udał się do rabina cx <>drnictw  ie do 36 <*odzi 
la m ałżeństw  u l ajtelbergom. Pinkus A jbeszyca, nazyw anego „nocnym  rabi o0f|niu. popraw  ka ta upadla 
I a  j teł ber. 1 1----- — :ł “ ------- -- ------ “ 1 ---------- ~~ 1----------------- :------ ‘

cow n.ików .

W głosow aniu popraw ka ta upad ­
ła.

Popraw ki, które upadły zgłoszono  
popraw  ka do jako w nioski m niejszości. ( alość usta 

zgłoszona w y w głosowaniu przy jęto.

jaciółkę na m ieście.
nial się jej tw ierdzeniem , że m a kilka 
am antów .

O negdaj o godzinie 7 w ieczorem , 
kiedy pogodzone m ałżeństw o spoży-

wszedł posłaniec, niosący olbrzymi bu- kiedy doręczył bukiet zaczęło go drę- 

kiet kwiatów. Wepchnął do rąk pani ............
domu, wyciągnął rękę po złotówkę i 
odszedł.

Pow  st ała

czy  ć sum ienie, czy aby dobrze trafił, 
odszukał w ięc adres. O kazało się. że  
naturalnie bukiet nie był dla Tajtel- 

i-rubsza aw antura. Ram i Bergów , lecz, dla panny m ieszkającej 

w ołać, że to jest bukiet piętro w yżej.
Tajtelberg rzucił się w objęcia sw o  

nie. do tego '■topnia, że przyjaciółki jej żony, porw ał ją szybko za ręce, 
już przysyłają m u bukiety do m iesz- [< 
kania. Pinkus w padł w szał i zaczął czyi protokół rozw odow y i uciekł. 

w  ym yślać żonie, że bukiet jest dla niej ślad za nim pospieszył sekretarz, by  
bo przecież m ężczyznom  bukietów 7 się zainkasow ać podw ójną kw otę: 
nie w ysy ła. Po dłuższej sprzeczce po- w ód i za ponow ny akt złączenia, 
stanowiono w ystąpić o rozw ód.

dla Pinkusa. który zdradza ją hanieb  
i
już przysyłają m u bukiety do m iesz- odepchnął pisarza Piszczałkę, zitisz-  
' • ~  ”  • ................................................ ■ ‘.W

za roz

Jakie podatki płaci się w marcu
W m arcu płatne są następujące podatki:

1) D o 25 m arca m arca — zaliczka 3) D o 7 m arca —  podatek dochodo-  
m iesięczna na podatek przem ysłow y w y od uposażeń, em erytur i w ynagro  
od obrotu  za rok 1937 w  yvysokosci po- : dzeń za najem ną pracę, w  yplaconych  
datku przypadającego od obrotu osiąg przez ślużbodaw cę w  lutym 1937 roku, 
niętego yv luty m , przez  .w szystkie prze  iA _ . . <
dsiębiorstyca obow iązane do publiczne ł, l j'? ’ m ana pot ale ' oc cm i- 

v i . i ' i gu elektrycznei pobrany przez sprze-
go ogłaszania sprawozdań o sycycłi o- i i r r • t

। i i । iii-  dayvee energii elektrycznei yv czasie cd
or n o t  n n n hih rlir\ c Lr f n 111 n QtAPn WH- . v ।  *■ . .

16 do 28  lutego  1937 roku; do  20 m a­
rca — podatek pobrany przez sprze ­
daw cę energii elektrycznej w ciągu  
pieyy szych 15 dni m arca.

Ponadto płatne są w  m arcu zaległo  
ści odroczone hub rozłożone na raty z 
term inem płatności w tym m iesiącu o  
raiz podatki, na które płatnicy  otrzym a  
li nakazy płatnicze w term inie płatno  
ści rów nież yv tym m iesiącu.

peracjach lub do składania spraw o ­
zdań do zatwierdzenia, a z innych

dilow e I i II kategorii oraz przem ysło ­
w e I — V kategorii prow adzące pra- 
w idloyve księgi handlow e.

2) D o 1 kw ietnia —  przedpłata na  
podatek dochodow y im  rok 1936, przez  
osoby fizyczne i spadki w aku  jące, pro  
w adzące praw idłoyce księgi handlow e 
lub gospodarcze.

Samobójstwo żony adwokata
W W arszaw ie popełniła i spokojniej z m ężem , który niczego się i J O ZN A K . D nia 28. bm . w noty /«>- 

sam obójstw o żona odw okata, 40 let- nie dom yślał. ; stał w ykonain w I oznaniu na pod-
nia Zofia Siemiradzka. O d dłuższego G dy  Siem iradzka nagle zaczęła ble. D V O ,‘( U N  lęzienny m w y rok siiiieici na  
czasu cierpiała ona na rozstrój nerw  o- dnąć i rzęzić, przerażony m ąż zer- -A -letnim  ivlarianie Białkow skim , Ska­
w y. W ubiegłą niedzielę usiłow ała się w ał się ze sw ego łóżka i nagle zoba- j<any ,n na sw erc za popełnione w u- 
zastrzelić, lecz zam ach był udarem io- czyi pod łóżkiem żony kałuże krw i. lJie£lym m orderstw o rabunkow e  

. .. . . • ‘ ■’ - na osobach m aizonkow  G apikow i U o-

Śiem iradzka nie dala jednak za w y W ezwano lekarza. Siem iradzka ośw  iad- M alinow  skiej.

graną i po raz drugi popełniła sam o- czyła na to: ..Już nie potrzeba, bo za 
bójstwo. tym razem śm iertelnie. Leżąc późno“ .
w łóżku, przecięła pod kołdrą m ięśnie । W  pól godziny później, m im o ener

ay przez 82-leiniego m ęża M ichała. O budził natychm iast dom ow ników .'

O BIA ŁY STO K O d tygodnia trw a  
Białym stoku i okolicy strajk 1300  

lew ej ręki nożykiem od m aszynki do gicznej pom ocy lekarza. Siemiradzka '•zew ców t halupników . W naibłiż- 
golenia. W  tym  czasie rozm awiała naj zm arła. szych dniach u inspektora pracy m a

odbyć się konferencja yv sprawie zli- 
k  w n rajku .

olenia. W  tym  czasie rozm aw iała naj i zm arła.

Groźni bandyci przed sądem
FO R! \. Przed Sądem  O kręgow ym dach rabunkowych, w zględnie paser- 

w 1'oruiiiu odbyła się rozpraw a prze- siw o. Sąd skazał głów nych oskarżo- 
ciw  ko szajce goźnych bandytów , któ. nycłi Józefa M isiaczyka na S lał w ię­
zy grasow ali w ubiegłym roku na te- zienia z pozbaw ieniem praw na lat 10. 
renie lorunia i pow iatu. — N a ław ie Stefanajoba na 6 łat w ięzienia oraz  
oskarżonych zasiadło łl osób, w tym Bolesław a Luksa na 4 lata w ięzienia, 
trzy kobiety. Po całodziennej rozpra- I_____ _______ ______ _ A . . ..7.
w ie, któr audoycodniła udział w  napa- zal na kary poniżej roku w ięzienia.

renie To  runią i pow iatu.

trzy kobiety. Po całodziennej rozpra-

Lekkomyślność urzędnika skończyła 

się szczęśliwie
O D ZIA ŁD O W O . W ' Lidzbarku się do rana. Pan J. 

spokojnej m ieścinie w | 
działdow skim w ydarzył się nie < 
'dzienny w ypadek, którego bohate­
rem był urzędnik starostyva p. J. 
Przybył on do Lidzbarku aby w ypła­

cić biz  robotnym zapom ogi. Po cało­
dziennej pracy spotkał się ze znajo ­
m y m i którzy nam ów ili go do pójścia  
do restauracji. Zalbayva przeciągnęła

o my s l o w  k i :.

się złodziej, który przez nieuw agę 
w szedł do klatki Iw a. O burzony lew

nąt do klatki. O kaleczonego  
ja odw ieziono do szpitala.

Giełda zbożowa
Płacono złotych za 100 kg.

Ziem iopłody Bydgoszcz
25. 2.

Poznań  
25. 2.

Żyto 25,00— -25,35 24,75— 25,00
Pszenica 29.75— 30,00 29,75— 30,00
Jęczm ień brow - 25.50— 27,00 26,00— 27,00
Jęczm ień jedinolity — 22,75-23,00
Jęczm ień zbiór. 22.50-23.75 21,75— 22,00
O wies 23,00— 22,25 23,00— 23,25
Rzepak zim ow y 58,00— 59,00 59,00-60,00
Rzepnik — —

M ak niebieski 65,00-68,00 68,00-72,00
G orczyca 31,00-33,00 30,00— 32,00
Siem le lniane 52,00— 55,00 54,00— 57,00
Pehiiszka 21.50— 22,50 —
W yka 22,00— 28,50 —

G roch polny 21,00— 22,00 — ’
G roch V iktoria 22,00— 25,00 21,50— 25,00
G roch Folger  a 22,00— 24,00 22.00— 24,00
Łubin niebieski 13.00— 14.00 12,75— 13,75

Lubin źółity 14,00— 15,00 14,00-15,00

K oniczyna biała 90— 125 85— 125

K oniczyna czerw. 100-145 100-130

K oniczyna ® zw dz- — 150— 180

O O LKU SZ. W ielkie w r aiżenie w  v-

Pozostałych oskarżonych Sąd ska- LA G IEW N iK ł. N a Śląsku  
granicy polsko-niem ieckiej p 
trzym ano trzech D -letnih Jasiów : 
D rolbnika, K alisko i D ortngow  skiegt). w  ołały cztery bociany, które przez  
którzy ciepło ubrani i zaopatrzeni w kilka godzin krążyły nad m iastem i 
prow ianty, w ybierałi się.... jako o- w reszcie opuściły się na podw órze  
chotnicy  do H iszpaniii. „D zielnych yvo- jednego z dom ów  . l ak w czesny przy- 
jaków " odstaw  iono do doinóyy rodzi- lot bocianów w róży ycczesną w iosnę, 
cielskich.

n  a

. O Podniebnii goście ze Skadynaw ij
nie zjaw  ił się ra- O W RO ( K I. D o zagrody p. SzuI-jM ieszańcy okoli'c Plucka zaobserw o- 

pow teeie no w starostw  ie. W yw ołało to w ielkie i cow ej (na w  ybudoyvaniu) dokonano yval i dw a okazałe orły północne tak  
t co- zaniepokojenie, tym bardzitj że m iał jziucltw alego napadu rabunkow ego, zyvane skandynaw skie, które zaanieź-  

on przy sobie pow ażną sum ę pienię- Bandyci z bronią yv ręku w eszli do dziiły się yv fasach. O rły żerują nad  
dzy. N atychm iast w  szczęto dochodzę- m ieszkania o godzinie 7 w ieczorem m orzem , gdyż karm ią się ry bam i. Pia­
nia. D o Lidzbarka w yjechał w icesta- i przez 3 godziny plądrowali. Podobno ki te na w ybrzeżu polskim stanow  ią 
rosta i kom endant policji. Pana J. od-'łupem  ich padła w iększa ilość gotów  - rzadkość.
naleziono. Zrew idoivano jego teczkę ki. Policja prow adzi dochodzenia, 
i w szystko znaleziono w e w zorow yin  
porządku.

Katastrofa autobusowa w Gdańsku
G D A N SK . O negdaj w ieczorem  

w  jechał z pow odu ślizgaw icy do ro ­
w u przydrożnego autobus z Pom orza  
niiemieckiego z 30 członkam i żeńskie­
go tow arzystwa m łodzieży 7 narodow o.

O BIA ŁY STOK . U jednego z gos-
O BU RS7TY N . W Burszynie pow . podarzy w okolicy Biailegosjoku od- 

żydow  ka ( baja byw ało się zebranie sza jki bandy- 
drabinie ze lów . G dy zaw iadom iona: o tym poli- 

strychu poślizgnęła się na szczeblu cja ofoczyla gospodarstw o, bandyci 
i upadla tak nieszczęśliw ie na drzew - zaczęli strzelać do policjantów , na'co  
ce stojącej łopaty, że w biło jej się yv ci róyynież odpow iedzieli strzałam i,  
praw ą pachwinę pow odując przerw a- W w yniku strzelaniny, herszt bandy  
niit.jelit a następnie zakażenie krw i poniósł śm ierć, a jeden z bandytów  
M imo natychm iastoyyej pom ocy Ie- został raniony.
karskiej, ofiara nieszczęśliw ego w y-

Rohatyn. 23 letnia  
Szkolnik schodząc po  
strychu poślizgnęła

socjalistycznej yv drodze do M albor- 
ga na szosie w pobliżu m iejscow ości 
W ojsław ia na terenie W olnego M ia­
sta. A utobus przewrócił się, 7 osób zo ­
stało ranionych, szofera aresztowano, padku zm arła.
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Walne zebranie PCK oddział Wąbrzeźno
W ubiegły czwartek o godz. 17-tej w sa.i 

Rady Powiatowej odbyło się walne zebranie 
oddziału Polskiego Czerwonego Krzyża.

W zastępstw o nieobecnego prezesa p. dr 
Wożniewskiego i chorego I wiceprezesa p 
zierskiego zebranie zagaił II wiceprezes p 
ralska witając przybyłych członków oraz p. 
cestarosta mgr. Gorczyńskiego-

Po zagajeniu obrano prezydium zebrania Na j imprezach.
marszałka poproszono p. wicestarostę mgr- Gor- i Następnie sprawozdanie ze stanu kasy zło- 
czyńskiego który powołał do prezydium p. Żural żył skarbnir p. Włosowski- 
ską i p. Pokorowskiego. Imien em Komisji Rewizyjnej obszerno

Skolei sekretarka p.Lisewska odczytała pro- sprawozdanie z działalności 
tokół z ostatniego walnego zgromadzenia a p 
Żuralska złożyła obszerne sprawozdanie z dzia- . 
łalności zarządu-

ORGANIZACJA: Skład osobowy Zarządu i 
wybrany w roku 1936 uległ zmian: 
wskutek opuszczenia stanowiska i miejsca za­
mieszkania wystąpił z Zarządu były wicestarosta 
powiatowy p- Mgr Cwinarowicz. Do Komisji 
Oddziałowej Kół Młodzieży P. C. K. na powiat 
wąbrzeski dokooptow ana została p Czopów na 
Stefania, nauczycielka z Wąbrzeźna.

Zebrań Zarządu odbyto 4. Liczba wpływów 
korespondencji bieżącej wraz z załatwieniem 
korespondencji, według dziennika podaw'ezego ' 
w ynosifa w roku sprawozdawczym 229. Liczba 
członków Oddziału łącznie z Kołami jest rzeczy 
wlstych 168. dożywotnich 1 W stosunku do roku 
1935 liczba członków wzrosła o 31. Utworzono

< T, C K ' -‘u W <;‘>lub'u' kl4r>ch " IDODATKOWY BUDŻET — SYTUACJA ROLNICTWA. UTWORZENIE LI- 
czba czionkow wynosi 14, w Kowalewie — człon J
ków 14. CEUM W WĄBRZEŹNIE — O DROGACH W PRZYDWORZU 1 KURKOCI-

z Iwzby s kól jako itoin c żywoinych by ME _ NIEFORTUNNE WYSTĄPIENIE P. MUCHY, CZY CO? — INSTRU- 
ły 4 Koła i to: w Golubiu, Kowalewie, Wąbrzeź- | 
nie-Wieś i Lipnicy- Koło w Płużnicy nie wyka­
zało żadnej żywotności z powodu nikłej ilości 
członków. Natbomiast jak wynika z nadesłanych 
.sprawozdań, praca organizacyjna w istniejących 
7-miu Kołach Młodzieżowych, których liczba 
ęzłonków wynos razem 180, była bardzo inten­
sywna.

W roku 1936 na kurs instuiktorów II klasy 
P. C- K. zorganizowany przez Okręg Pomorski w 
porze letniej w Ryrikowie i Miisiny w poznań­
skim, delegowani zostali na koszt Oddziału pp. 
Gzcpówna Stefania, Jażwiecki Władysław i Sza 
liński Feliks z Wąbrzeźna Na koszt Okręgu Po­
morskiego delegowany został p. Błędowski Leon 
z Gołubia. Zadaniem ich jest w przyszłości szlio- 
lić drużyny ratowniczo-sanitarne na terenie po-

Prócz 
ogrodowy 
oraz na zakończenie Tygodnia P K. C urządzono 
dancing w salach hotelu pod ,,Białym Orłem ' 
Imprezy te przyniosły czystego zysku 444,34 zł.

Nastrój społeczeństwa w stosunku do PCK

tego urządzono 

wraz, z loterią
w Wąbrzeźnie festyn ska mjr. Bigocki, kpt- Szalecki, Dr Podlaszew- 
fantową w mleczarni ~ ‘ “ski, Szczuka Bolesław, Czapówna Stefania, Wło- 

sowski Bernard, Iwanówna, dr Kordylewski, dr 
Szymański, burmistrz Reiske i burmistrz Kossek

Do Komisji Rewzyjnej wybrano pp. Led- 
wochowski Aleksander, Sigurska Helena, Ku-

• pp Waligóra 
Franciszek i mec. Balcerski

W dalszym ciągu uchwalono budżet na rok i 
1937.

Na wniosek zarządu uchwalono przezna­
czyć 100 zł. na dożywianie dzieci, 100 zł na za- 

zloż>ł pan dyr kup ciepłej odzieży dla najbiedniejszych dzieci 
Ledwochowski, wnosząc o udzielenie zarządowi oraz 50 zl Towarzystwu Domu Pracy Społecz- 

' absolutorium, które też uchwalono. nej za używanie świetlicy przy szkoleniu drużyn
Do nowego zarządu obrano pp. Starosta ratowniczych w roku 1936.

( Pg w . Kalkstein, Dr Woźniewski, Jezierski Mie- Po omówieniu kilku innych spraw wewnętrz 
o tyle że “ysław, Żurakka Helena, ks. dr. Łęgowski, Bur- nych p wreestarosta mgr Gorczyński solwował 

mistrz Schwarz, sędzia Cieszyński, dr Piotrow- zebranie, dziękując wszystkim za przybycie.

Je- I 
Żu- 

wi podczas tygodnia był bardzo przychylny, o czym rzyński Antoni, na zastępców.
; świadczyła wielka frekwencja na urządzonych ”

Z posiedzenia Rady Row. 
Rada’Powiatowa uchwaliła jednogłośnie 

wnieść prośbę o stacjonowanie wojsk 

do Wąbrzeźna

KTORKA KÓŁ GOSPODYŃ WIEJSKICH - „PANI DZIEDZICZKA ME 

PÓJDZIE UCZYĆ ŻON MAŁOROLNYCH

V\ ubiegłą środę, pod przewodni-'komitetu pw. i wf. stawił wniosek p

Bielizno prana 

Rad łonem jest

czysta i dlatego 

idealnie biała!

0

ó o

0 "0

w  a uchwaliła po dłuższej dyskusji na 
druk broszurki tylko 300 zk

K. K. O. jest pewną!
Omawiając 50-lecie powiatu p. sta­

rosta podkreślił iż Komuna Ina Kasa 
Oszczędności powiatu wąbrzeskiego 
podniosła się w ostatnich latach do 
tego stanu, iż ma większy zapas go­
tówki i może każdej chwili wkłady 
wypłacać, a później nawet udzielać

Budżet powiatu, jak wspomieliśmy 
przyjęto. Zaoszczędzoną sumę 800 zł z 
innych pozycji przeznaczono na cele 
rolnicze (zakup buhaji i knurów) oraz 
na skanalizowanie Domu Miejskiego 
w Golubiu. Pozatem uchwalono bud­
żet kolejki powiatowej w dochodach 
i rozchodach 55 tvs. złotych.

ctwem p. starosty Knlksteina odbyło 
i się posiedzenie budżetowe Rady Po­
wiatowej pow. wąbrzeskiego.

Po uchwaleniu dodatkowego bud­
żetu na rok 1936 — 37 i innych spraw 
przystąpiono do omówienia budżetu 
na rok 1937 — 38.

Budżet referował p. starosta Kal­
kstein, wyjaśniając, że budżet teraź­
niejszy oparty został w myśl wska­
zań komisji oszczędnościowo finanso­
wej .

• . k i . Budżet uchwalono w wydatkachwalu wąbrzeskiego- i/z i i i ।  7
. 366,19?, w dochodach 376.195 zl.

Na terenie Odckiału wysilonych zostało W dyskusji nad budżetem zaibiera- 
thużyn ratowniczo-sanitarnych w ilości 3 i to To kilku Członków.

i A11 z Gizechowa slwici lnie KUOiy 4. zl (zeszłorocznej). kalendarz książkowy „Pomorzanin** zawierają-
l  on j • .sytllacJa rolnictwa pogarsza i Glosował za wnioskiem jedvnie l>. Cv przeszło 120 stron druku Kto dice lea ka-

- ratowmczek 23. druzy się z (lllla lla (]zjeń s właściciele 80 Mucha, który widząc że nrzeerał z i p Kto dwe ten k.
na 4 s-p-kript 2 colrnlo na_____ ________ i_ i , i . I, w zt pizegiui z lenda.rz otrzymać bezpłatnie powinien odnowić

• prenumeraturę ,,GŁOSU" na miesiąc marzec.
>. Mu- 
iczna. ® bezrobotnych m. Wąbrzeźna złożyła 

p. N. N. w administracji naszego pisma 5 zło- 
j tych-

• Za zakłócanie spokoju nocnego. W nocy 
i z 13 na 14 lutego będąc podchmieleni: Maksy- 
milian Kozłowski. Sankowski Władysław, Klein 
Gerhard i Michalski Czesław usiłowali wejść do 
zamkn ętej restauracji p. Betlejemskiego. Kiedy 
p- B. me choiał otworzyć przybyłym, ci z zemsty 
iwyibali szybę. Na wyżej wymień onych złożono 
doniesienie karne za zakłócan e spokoju nocne­
go. a niezależnie od tego p. B. skarży wymie­
nionych o odszkodowanie-

© Za wprowadzenie władzy w błąd- Niejaki 
Skowrońsk Ksawery (ul. Polna) doniósł policji, 
że właścicielka nieruchomości wybiła mu szybę 
rzekomo, by Skowroński się wyprowadził. Do­
chodzenia wykazały, że Skowroński sam wybił 
szybę i niesłuszn e oskarżył właścicielkę domu. 
Skowroński za wprowadzenie władzy w błąd 
poc ągnięty zestal do odpowiedzialności karnej-

® Wywiadówka w Państw- Gimnazjum w 
Wąbrzeźnie. Z powodu rekolekc i przesunięta 
została wyw adówka z piątku dnia 5 marca na 

' piątek dnia 12 marca 1937 r.

® Sesja budżetowa Rady Miejskiej odbę- 
। dzie s ę w środę 3 marca br.

• Chleb kosztuje już 35 groszy. Od soboty 
chleb jest droższy, kosztuje już 35 groszy kilo.

W'dalszvm ciągli obrad Rada Po- ! ® Sprostowanie. W związku z notatką na-

wiatowa uchwaliła 1000 zl na zakup " nr 18 ” ^awie przenies^U
sztandaru dla 63 pułku w Toruniu — P Henrykl ^^^skiej, prostujemy tę wiiado- 
Równocześnie uchwalono zwrócić się TT Z Że P Czerv;ińska P^eniesiona co­
dowładz wojskowych z prośbą o przy sUła z Wąbrzczna na wła^ P^b< 
dzielenie wojska do M ąbrzeźna. • Zmiany własności. Na przetargu przymu-

1 . Starosta omawia sprawę 50-lecia sowyim w Sądzie Grodzkim p. Bronisław Błasz- 
istnienia powj.altu wąbrzeskiego. Aże- kowski nabył za cenę 2,400 zł nieruchomość o 8 
by przedstawić szerszym warstwom mórg roli należących do p. Balcerowicza w My- 
ludności bilans pół wiekowej praev J Śliwcu, zaś p. Soch z Łopatek nabył nierucho 
Wydział Powiatowy uchwalił 500 zł mość (za cenę 15.400 zł) należących do p. A- 
na wydanie broszurki. Rada Powiato- Zabiegłego.

Mucha z Orzechówka, ażeby utrzy-j 
mać kwotę 4,500 zł, tj. z budżetu zes-z- i 
loroczneg'o, zamiast 5.500 zl.

Ciekawe hyło to wystąpienie p. 
Muchy. Bo jakżesz można domagać się 
zanniejszania sumy idącej na obronę 

'kraju P. Mucha, zaczepiał przy oma­
wianiu preliminarza drobne bardzo 
kwoty, czepiał się słów i wyrażeń od 
„góry do dołu”, jednak nie stwierdził. ; 
że w roku 1935 — 36 suma prelimino­

wana na pw. i wf. wynosiła 7.000 zł.
Dobrze było, że Rada Powiatowa

wschódD
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a |
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eń św. Katolic.

1 Marca P. Albina
2

9
W Heleny

3
9 ś. Kunegundy

6.35
6,34
6.33

Słońce

taohód

17,19
17,20
17,21

w Wąbrzeźnie: drużyna żeńska — ratownezek 
14 drużyna męska — ratowników, 16 w Kowale­
wie drużyna źeń&ka - ' ‘ '
na ta podzielona jest na 4 sekcje: 2 sekcje na­
jeżą do drużyny P. K. C. — ratowniczek 14, 
1 sekcja pnzy Straży Pożarnej — ratowniczek 7. 
1 sekcja przy L O. P. P. — ratowniczek 7:

Fo złożeniu egzaminu wręczono wszystkim 
matowniczkom i ratownikom świadectwa

W Golubiu utworzono 2 drużyny ratowniczo- 
aanótarne żeńskie, z których jedna składała się 
z pań miejscowego obywatelstwa, druga nato­
miast tak zwana eksterytorialna z pracowniczek . t ___ _________
zatrudn-onych w Mleczarni ,,Rotr‘‘ w Golubiu P- Starosta wyjaśnia, że drukarnia p 
Szkolenie tych drużyn jest w toku, a ukończone Szczuki jes-t Iiajtafńszą W całej Polsce 
zostanie w najbliższym czasie. W dalszym ciągu referowaniu

stwier

morgowych gospodarstw, którzy nie 
mają dziś co jeść. Rok bieżący jest zły 
dla rolnictwa i będzie jeszcze gorzej, 
z uwagi na wymarznięcie ozimin.

W sprawie druku budżetu zabrał 
glos p. Mucha, z Orzechówka, podno­
sząc, że suma 300 zl za druk budżetu 
jest wygórowana i wnosi, ażeby prze­
znaczyć tylko zl 200, a w innym wy­

Hild III spra"',! nic dyskuiowala WĄBRZEJE71/O
1 . Przewodniczący podał pod glo- ■rui—w im . ........ .......... u■■—■■■■

sov, anie wniosek p. Muchy o utrzyma-? @ Już w piątek dodamy do naszego 
kalendarz książkowy „Pomorzanin'

kretesem wniosek swój wycofał.
W jakim świetle wobec tego p. 

cha stoi, niech osądzi opinia
W dalszym ciągu obrad Rada o- j 

mawiała sprawę popierania rolnictwa, i
Dłuższą dyskusję wywołała pozy-i 

cja na oświatę pozaszkolną rolniczą, 
w której to pozycji wstawiono 1000 zl 
na instruktorkę kół Gospodyń Wiej-

pisma

u J uMuiM- k o i vjospouvn w ic -
Padkw przenieść się do innej drukarni, skich.

i W tej sprawie zabierali glos pp. 
Rząsa, Sojecki, Dyr. Szkoły Rolniczej 
w ( helmży inż. Adamiec, Mieczkow­
ski z Niedźwiedzia i inni.

P. Rząsa omówił pracę insiruktor.

Ćwiczenia praktyczne wyszkolonych drużyn budżetu p. siaiosia Kadksiein podał do 
wiadomości, że sprawa utworzenia li- __ ______ _______
cctim w Wąbrzeźnie jest na dobrej ki wśród kół gospodyń wiejskich, — 
drodze, co Rada Pow. przyjęła z za- i 

idowoleniem do wiadomości.
----- ------------ - Juau.iWl<i4l vu-uyiej W dziale V. (drogi i place publicz- 
dfi-u 7 czerwca 1936 r. w Dębowejłące, gdzie zabrał głos p. .Mucha WSpomiina- 
urządzono propagandowy punkt ratowniczy, w JA0 .° drogach gminnych, a także O 
którym to ratownilczki udzielały pomocy łekar jdiodze do 1 TZy dworza. W tej samej

odbywały się raz na tydzień

W roku sprawozdawczym drużyna ratowni 
czo-sanitarna żeńska w Wąbrzeźnie brała czyn­
ny udział w różnych uroczystościach i pocho­
dach narodowych, jak manifestacji odbytej

urządzojio propagandowy punkt ratowniczy, w

skiej w klku wypadkach zesłabnięcia. jak rów­
nież dokonały klka opatrunków bandarzowych. 
Dalej brały czynny udział w urządzonym Ty­
godniu P K C i w tygodniu Ł 0 P P .

W dn ,-u 2 grudnia 1936 r- tut. Oddział wizy­
towany był przez delegata Okręgu Pomorskiego 
p mjr. Wierzbickiego, który przeprowadził lu 
strację Oddziału.

Propaganda: Wzmożoną propagandę prowa­
dzono na terenie powiatu wąbrzeskiego podczs 
Tygodnia P K. C- odbytego w czasie od 2 do 9 
sierpnia 1936 r. Prócz rozpowszechniania specjał 
nych plakatów i. nalepek oraz różnych komuni­
katów. 'haseł i artykułów propagandowych w 
miejscowej prasie, przeprowadzone zostały rów­
nież zbiórki uliczne w miastach Wąbrzeźnie i 
Kowalewie, jak i we wszystkich gm nach przy 
wydatnej pomocy burmistrza miasta Kowalewa 
p. Koseka oraz pp. Wójtów i Sekretarzy Gmin 
nych Dalej propagowano F C K na terenie Od­
działu przez wyświetlenie w miejscowym kin e

sp rawie interpelował sołtys p. Kai 
kowski udowadniając, że droga Przyd 
wórz — Sosnówka i Przydwórz — Cza 
ple jest niemożliwa do przebycia i 
prosi o naprawienie jej dla dobra sze­
rokich mas ludności.

W sprawie drogi od Golubia do 
Skępska przemawiał p. Szymański ze 
Skępska, a w sprawie drogi z Kowa­
lewa do Marian p. Krzywdziński.

Na to odezwał się p. Sojecki pod 
adresem p. Krzywdzińskiego „idźcie 
do 1 orunia! tego wam nie zapomnę4*. 
(Krzywdziński kiedyś zwolennik przy 
łączenia Kowalewa do Torunia. Przy- 
pisek redakcji).

W sprawach oświaty i zdrowia pu­
blicznego szeroko objaśnia! p. Starosta, 
zaznaczając, że w Wąbrzeźnie utwo­
rzone są stacje przeciwgruźlicza, prze­
ciw-weneryczna i przeciw-jaglicza. Ta­
kie same ośrodki zdrowia utworzone 

. ---------- --------- ~iu.
Nad pozycją „f“ dział VIIT tj. dla

przeźroczy nawoływujących do wstępowania w!zostaną w Kowalewie i Golubi 
szeregi PCK. *

znaczenia oświaty dla kraju, uważa- 
! jąc, że wniosek o skreślenie 1000 zł na 
instruktorkę jest nierozsądny.

P. Mieczkowski, Mucha, Krzyw- 
dziński i Sojecki wnoszą, ażeby in­
struktorkę własnym kosztem utrżymy 
wa a Izba Rolni cza a dopomagały w 
urządzaniu kursów wśród żon mało­
rolnych, żony właścicieli własności

Na lo sprzeciwił się p. Leśniak z 
Książek, podnosząc, że żadna dzie­
dziczka nie pójdzie uczyć gotować u- 
boższych ludzi.

Po dłuższym przemówieniu p. Sta­
rosty uchwalono większością głosów 
utrzymać pozycję na 1000 zł na instru­
ktorkę.
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W imię prawdy!
NIE M ONSTRANCJĘ. ALE SZAFĘ ZAJĄŁ SEKW ESTRATOR W PLEBANII 

KS. PRÓB. BĄCZKOW SKIEGO W KRÓLEW SKIEJ NOW EJW SI.

Pisma doniosły z W ąbrzeźna, że se- g o. aby i>yl świadkiem otwarcia szaf%  
kwestrator L rzędu Skarbowego p. Kubisz co też nastąpiło. W  obecności tego świad- 
zająl za zaległe podatki monstrancję, któ- ka stwierdzono, że w szafie żelaznej nie 
ra schowana była na plebanii u ks. prób, było gotówki polskiej (aninionstrancji. ani 
Bączkowskiego w Król. Nowejwsi. przedmiotów liturgicznych, do wyko-

Jak się z wiarygodnego źródła dowia- nywania obrzędów kościelnych. Znajdo- 
dujemy, sprawa przedstawia się następu- wała się jedynie waluta niemiecka z cza- 
jąco: sów wojennych i inne drobne niewartoś-

W dniu 25 lutego przybył sekwestra- ciowe rzeczy. Na tym zamknięto szafę na 
tor p. Kubisz do plebanii ks. prób. Bacz- powrót i klucz pozostawiono w szafie, 
kowskiego, celem dokonania zajęcia za za- przez co zawartość szafy została zwolnio- 

ległości świadczeń socjalnych na kwotę na, 
przeszło 800 zł i to na rzecz Pomorskiej Iz-1  
by Rolniczej, Zakładu Ubezpieczeń w Po ­
znaniu i L  bezpieczalni Społecznej w To­
runiu. Ks. proboszcza Bączkowskiego w  I 

domu nie było. P. Kubisz zastał tylko go­
spodynię i inne 2 osoby. Sekwestrator za- i 
jął różne ruchomości, a kiedy zajęte prze.. 
mioty nie starczyły na pokrycie należno­

ści, zajął szafę żelazną.
Kiedy dochodził do tej żelaznej szafy, 

nadbiegła gospodyni i jeszcze inna osoba, 

chcąc sekwestratora odepchnąć od szaty, 
mówiąc, że w szafie znajdują się rzeczy, 

i wino mszalne.
W idząc, iż w drzwiach szafy tkwi klucz  

sekwestrator miał zamiar w myśl przepi­

sów stwierdzić zawartość szafy. Ponie­
waż gospodyni i inne osoby broniły ener­

gicznie otwarcia szafy, wyjął klucz z zam ­
ka i zabrał do siebie. Kiedy spisywał pro- _
tokól zajęcia nie uzyskał sekwestrator na- sprawdzonymi wiadomościami, podawany- 

zwisk osób, będących przy zajęci u mi przez młodzików, żadne pismo nie ino- 

udał się do sołtysa p. S t u <1 z i ń s k i e- że się pochlubić.

a jedynie szafa została zajęta.

• M onstrancji ani kielichów sekwestra- 

” ' tor i sołtys nie zauważyli.

Tyle podajemy w imię prawdy. Było  

zatem wiele hałasu o nic.

_ Dziwimy się tylko jednej rzeczy, a mia- 

nowicie, źe niektóre gazety zbyt pochop­
nie wierząc swoim korespondentom umie­

szczają nieprawdziwe wiadomości z powia­
tu wąbrzeskiego. Ci korespondenci, prze­

ważnie młodzieńcy, nie znający się na od­
powiedzialnej pracy dziennikarskiej, nie 

stwierdzą prawdziwości podawanych przez  
siebie faktów u czynników kompetent­

nych. Takie fałszywe wiadomości, jak o  
zajęciu przez sekwestratora monstrancji 
mogą pobudzić u ludności rozgoryczenie, 
ludności, która zawsze wiernie stoi przy  

Kościele i wierze katolickiej.

Nieprawdziwymi a tym hardziej nie-

Tak fatalny z jednej strony miesiąc ma jed 1) Zagajeń e, 2) W ybór prezydium zebrania, 

nak wyjątkowe znaczenie w najstarszych tradyc 3) odczytanie protokółu z ostatniego walnego  

jach świata. W marcu według odwiecznych po- zebrania, 4) Sprawozdanie zarządu i komisji 

dań św at został stworzony i zabłysło światło rewzyjnej, 5) udzielenie absolutorium ustępuią- 

wśród ciemności- W marcu poczęty został Zba- cemu zarządowi. — Przerwa 10 minutowa. —  

wiciel świata i w tym samym miesiącu poniósł 6) wybór nowego zarządu. 7) wolne głosy i 

śmierć na krzyżu. Bolandyści, czyli badacze wnioski, 8) zakończenie.

wszelkich podań i legend, odnoszących się do W razie nieprzybycia odpowiedniej liczby  

dziejów świata i h storii Kościoła, wierzą także, członków o wyznaczonym czasie odbędze się 

zebranie pół godziny później z ważnością uchwał 

bez względu na liczbę obecnych ZARZĄD

— Baczność Sokoli. M iesięczne zebranie  

odbędzie się w Świetlicy Sokolic ulica Przemy­

słowa. dnia 2 marca 1937 roku o godzinie 20-tej. 

Przybycie członków konieczne.

dCzołetm" Zarząd

— BACZNOŚĆ CZŁONKOW IE KOŁA  

: ZW IĄZKU INW ALIDÓW RP. W ĄBRZEŹNO. 

, W niedzielę 7 marca o godz- 14-tej odbędzie się 

miesięczne zebranie Koła. Ze względu na bar­

dzo wmźne sprawy przybycie wszystkich człon­

ków bezwzględnie konieczne ZARZĄD.

— ZW IĄZEK PODOFICERÓW REZERW Y  

KOLO W ĄBRZEŹNO. W czwartek dnia 4 mar­

ca br- o godz. 20 w' Domu Społecznym odbędzie 

się zebran e miesięczne. Ze w-zględu na ważność

że w marcu nastąpi koniec świata. Świat zosta­

nie osądzony w mies ącu, w którym został stwo­

rzony. Sąd ostateczny wypadnie więc w roczni­

cę stworzenia

W życiu Kościoła marzec jest zazwyczaj 

okresem W ielkiego Postu, a więc miesiącem, w  

którym obowiązuje pekuta i skupienie ducha. 

Dnia 19-tego przypada uroczystość św- Józefa. 

Nie jest to święto kośc elne, a jednak dzień ten  

różni się swym nastrojem od innych dni, może 

dlatego, że św- Józef, opiekun Kościoła, jest b. 

lub anym i popularnym patronem w Polsce.

W dniu 25 marca jest święto Zwiastowania 

N. P. M arii, w tym roku przypadające wyjątko­

wo na W ielki Czwartek i dlatego Kościół obcho  

dzi je dopiero dnia 5 kwietnia Tak samo i świę­

ta W ielkanocne przypadają w tym roku wy­

jątkowo w marcu, co siłą rzeczy zmienia porzą- । obrad konieczność wszystkich konieczna, 

dek pewnych dni świątecznych, jak naprzykład  

Zwiastowanie N. P. M arii.

W tradycji ludowej miesiąc ten, podobnie  

jak wszelkie, inne posiada szereg przysłowi i 

przepowiedni pogody N e stwierdzono jednakże 

dokładnie dlaczego powstały takie nazwy, jak  

„marcowy kawaler*' lub „marcowa panna". W  

marcu jak w garncu — mówią ludzie napewno I 

ze względu na częste zmiany atmosferyczne w I 
tym miesiącu. ; r)ruk' : Zak,ad> Crafl”^

Starzy ludzie obawiali się marca, bo „yot Szczuka. — >.i-
populi,, mówił: „W marzec niejeden zedrze bro-i 1Joios,u" ’ Szczuka Aąbrzezno 1 om., 

dę starzec". Następnie dodawano: „Kiedy ma- r 

rzec przeżył starzec —  będzie zdrów" Lud wie- I Sygnatura Km: 2043/36  

rzy dalei, że „na św. Kazimierza, wyjdzie skowro  

nek z pod pierza", a kiedy na św. Józefa dnia  

umierają z głodu i król Navarry wyzyskuje sy- 19-tego ..Oblubieniec pogodny, rok będzie do- 

zgadzając się dostarczyć mu zapasów rodny*' to znaczy, że pogoda w tym dniu wróży 

on jego  urodzaje.

JAW ORZE
O Kradzież. Onegdaj nieznani sprawcy skra 

dli na szkodę p- Fytkowskiego 26 kur. Ze skra­

dzionych kur poszkodowany otrzymał 24 spo- 

wrotem. Bowiem leśniczy napotkał 2 osobników  

j niosących worki. Osobnicy ci na widok leśnicze­

go porzuc li werki i uciekli. W  workach znajdo­

wały się skradzione kury-

ZARZĄD

—  BACZNOŚĆ „POM ORZANKA". W  sobo­

tę o godz- 20-tej odbędzie się w lokalu p. Na­

pierały przy ul Bron ’sława Pierackiego zebranie  

mies:ęczne klubu. Przybycie wszystkich człon­

ków konieczne.

ZARZĄD

OBW IESZCZENIE  
O L1CĆTACJI NIERUCHOM OŚCI.

Komornik Sądu Grodzkiego w W ąbrzeźnie Jan  
Główczewsiki, mający kancelarię w W ąbrzeźnie ul. 
Żwirki i W igury nr 12, na podstawie art. 676 j 679  
kpc. pedaje do publicznej wiadomości, że dnia 
15 kwietnia 1937 roku o godzinie 10 w Sądzie 
Grodzkim w W ąbrzeźnie pokój nr 12 odbędzie się 
sprzedaż w drodze publicznego przetargu należą­
cej do dłużniczki Juliany Ćwiklińskiej nierucho­
mości miejskiej położonej w W ąbrzeźnie wybudo­
wanie pod Główny Dworzec nr 33 przeznaczonej 
na cele mieszkalno-handlowe, składającej się z par­
cel: o obszarze 0.25.19 ha, na które- stoi dom jedno­
piętrowy wraz z zabudowaniami gospodarczymi. 
Nieruchomość ma urządzoną księgę gruntową w  
Sądzie Grodzkim w W ąbrzeźn e pod nr W ąbrzeź­
no tem 29 wykaz L. 766.

Nieruchomość oszacowana została na sumę 
zł 8-706, cena zaś wywołania wynosi zł 5.804.

Przystępujący do przetargu obowiązany jes-t 
; złożyć rękojmię w wysokości zł 870, groszy 60.

Rękojmię należy złożyć w gotowiźnie, albo w  
takich papierach wartościowych bądź książeczkach  
wkładkowych iinstytucyj, w których wolno umies-z- 
czać fundusze małoletnich. Papiery wartościowe 
przyjęte będą w wartości trzech czwartych części 
ceny giełdowej.

Przy licytacji będą zachowane ustawowe wa- 
prezvdiuin. 4) Odczytanie protokółu z ostat- runki licytacyjne, o ile dodatkowym publicznym  
i lego W alnego Zebrania. 5) Sprawozdanie: 1 obwieszczeniem nie będą podane do wiadomości 

» । i i -i. . i :i warunki odmienne.
d st Klt aiza, > s ai sni a. < o ). > ( u  Prawa osób trzecich nie będą przeszkodą do
d) kierowniczki sekcji teatr., e) kierownika licytacji i przesądzenia własności na rzecz, nabyw- 

ekcji odczytowej. ( 

rewizyjnej. 7) Udzielenie absolutorium za­

rządowi. 8) W ybór zarządu. 9) W olne głosy  

'. 10) Zakończenie.

Za Zarząd: Helena Żuralska, prezes

— W ALNE ZEBRANIE TOW . ŚPIEW U  

...  ’ j się w  

la ze wszystkich obietnic. ! ny i trudny do przebycia. Na progu niemal wio- sobotę dnia 6 marca 1937 roku d godz- 20-tej

W drodze do Ziemi Świętej. Ryszard wraz sny sroży się zwykle jeszcze zima ze wszelk mi w lokalu druha Napierały z następującym po­

zę swoim wojskiem, zatrzymuje s'ę w starym jej klęskami. rządkiem obrad:

• Zmarznięcie ziemniaków. Z różnych oko- porcie francuskim M arsylii. Rycerze Ryszarda 

lic naszego powiatu i powiatów sąsiednich do ­

chodzą głosy o zamarznięciu ziemniaków okopo- tuację, 

wych w kopcach. W pewnym majątku koło Ko- żywności pod warunkiem, że poślubi 

walewa zmarzły wszystkie ziemniaki w kopcach- córkę, Berengarię. Sytuacja zmusza Ryszarda do

Także w piwnicach w wielu wypadkach zmarz- wyrażenia zgody. Ryszard poślub a zaocznie Be 

ły okopowe, ziemniaki gospodarzom a co gorsze rengarię i zabiera ją ze sobą do Ziemi Świętej, 

i ubogiej ludności. Gdy rycerstwo przybyło do Akry, twierdzy Se-

racenów, Saladyn, władca Islamu, przybył na na
• Królewski sport narciarski! Narciarze i I radę królów cHrrześcijańs!kich ; ostrzcgi ich . by  

narciarki W ąbrzeźna pragnący opanować pod- do  ojc2yzny Ryszard z pyehą od-

j rzucił jego propozycję. Saladyn dostrzegł Beren­

garię, której uroda wywarła na nim wielkie

i wrażenie. ,

W ojna krzyżowa rozpoczęła się- Ale wśród  

; rycerstwa i królów powełają instrygi i spory. 

Berengaria, rozum  ejąc, że ona jest główną  

przyczyną klęsk Krzyżowców, błaga Ryszarda 

by ją porzucił- Ryszard jednak pokochał bez pa

stawowe elementy jazdy na nartach zechcą się 

zgłosić z wymaganym ekwipunkiem narc arskim  

do gimnazjum Państw, w W ąbrzeźnie. Treningi 

odbywają się w poiedziałki o-d godz- 3-ciej, wtór 

ki od godz. 3-ciej, środy o-d go-dz. 4.30, czwartki 

od godz 3-ciej, piątki od godz. 4.30, w soibrtę  

wycieczka w teren od godz. 3-ciej do 7-mej.

Kurs jest bezpłatny. W ymagana jest karność , - ... _  ....  ....

i podporządkowanie się instruktorowi bezwglę- Berengarię, koronuje ją na królo-

dna-

M iędzy innemi, celem kursu jest zapoznanie  

się z biegami płaskiemi, które uprawia się w te­

renach talkich jak Pomorze. W związku z tym  

na zakończenie kursu urządzi się zawody w  

biegu na 9 i 12 kim.

Uprasza się o punktualne przybycie na tre- 

nnigi.

wą angielską. Berengaria szukając śmierci wy- 

dostaje się poza obręb obozu i dostaje się w  

ręce Saladyna- Na ratunek porwanej śpieszy  

Ryszard wraz z rycerstwem. Po długiej mor­

derczej walce Krzyżowcy wdzierają s.ę na mu- 

ry i Akra zostaje zdobyta. Dalszy ciąg na ekra­

nie kina „Słońce 11

• M arzec w tradycji kościelnej i ludowej.

® „W yprawy Krzyżowe**- — Ryszerd Lwie Podobnie jak luty, tak samo i miesiąc marzac w  

król angielski, chcąc za wszelką cenę naszym ki macie bywa przykry i zimny. W iatr i wnioski.

obietnicę małżeństwa daną Alicji, s'o- marcowy pos ada reputacje opalającego twarze

W ł GoliJk

— W alne zebranie T. C. L. — Koło W ą­

brzeźno odbędzie się w- piątek, dniu 5 mar­

ca br. o godz. 18 w świetlicy Domu Pracy  

Społecznej ul. W olności. Porządek

) Zagajenie i krótkie sprawozdanie 

) Odczytanie porządku obrad. 5) 

prezydium. 4) Odczytanie protokółu

obrad :

W vbór

Seirce, 

złamać ______ , ___________ ... . , . . .. _
slrze króla francuskiego, Filipa, przystępuje da i zawsze chroni cd niego cerę zwłaszcza płci 
wypraw krzyżowych, gdyż wojna święta zwaln a pięknej- Dla ludzi chorych jest m esiąc krytycz- ..LUTNIA — W ĄBRZEzNO odbędzie

6) Sprawozdanie komisji Cy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpoczę­
ciem przetargu nie złożą dowodu, że wniosły po­
wództw '© o zwolnienie nieruchomości lub jej części 
cd egzekucji, że uzyskały postanowienie właściwe­
go sądu, nakazujące zawieszenie egzekucji.

W ciągu ostatnich dwóch tygodni przed licy­
tacją w ’olno oglądać nieruchomość w dni powsze­
dnie od godz. 8 do 18, akta zaś postępowania e- 
gzekucyjnego można przeglądać w sadzie grodzikim  
w W ąbrzeźnie ul W olności sala nr 15.

W ąbrzeźno, dnia 19 lutego 1937 r.

(— ) KOM ORNIK, GLÓW CZEW SKI
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Dziękując uprzejmie, M ojej W ielce  

Szanownej Klienteli, Przyjaciołom i 

Znajomym za łaskawe zaufanie i po­

parcie mego przedsiębiorstwa, proszę  

o łaskawe poparcie mego następcy  

p. Ottona Żarskiego

Z poważaniem

K SAW ERY ZAJĄKAŁa

W ąbrzeźno, w marcu 1937 r.

W ielce Szan. Publiczności m. W ąbrzeźna 
i okolicy, podaję niniejszym do łaskawej wia­
domości, że z dniem 1 m arca 1937 r.

przedsiębiorstwo rzeźnicko- wędliniar­
skie — od m istrza rzeźnickiego

p. K sawerego Zająkały

Prosząc o łaskawe poparcie, zapewniam że 
moim staraniem będzie rzetelną, skorą i pod  
każdym względem solidną obsługą, zaskarbić  
sobie całkowite zaufanie W ielce Szanownej 
Klienteli

z poważaniem

O TTO N ŻARSK I
rzeźnictwo

W ąbrzeźno, ul. Hallera 9
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BILANSE

I
 sporządza — sprawy 

podatkowe opracowuje — 

stale do W ąbrzeźna przyjeżdżający  

zaprzysiężony rewizor ksigg

I h a n d I p wy c fc
Zgłoszenia  

pod:

Hieronim Merdas — Toruń,
M ost Pauliński 4 — Tel 13-07

oam

K INO  
dźwiękowe  

SŁO ŃCE

Tylko dziś o godz. 5 i 8,15 i jutro o godz. 8,15 -----
Największe arcydzieło świa­

towej kinematografii, reżyserii mistrza Cecila B. De M ille’a

Wyprawy Krzyżowe
W roli głównej; Loretta Young — H enry VVilkoxon  
„W yprawy Krzyżowe" każdy kto lubi piękno musi zobaczyć. 

W spaniałe zdjęcia. Bogate dekoracje. Przepiękna muzyka. 

Następny film „ROSĘ M ARIE“

Sprzedam tanio  
12 morgowe gospodarstwo 
prywatne — cena podług  
ugody

M aziarski M . Radowiska 
pow, W ąbrzeźno

Potrzebny
od 1 kwietnia uprzątacz 
bydła z 3 szarwarkami

Naftyński Jarantowice  
pow. W ąbrzeźno

Sprzedam
18 morgowe gospodarstwo  
w średnim stanie ziemia 
pszenno - buraczana miej­
scowość Radzyn-wieś pow. 
Grudziądz

Zgł. do adm. „Głosu ”

Dom
w  W ąbrzeźnie Pierackiego 3 
roczny dochód 1728,— zł 
sprzedam zaraz  

Rończkowski Grudziądz 
Toruńska 26

G ęsiory  tuluzkie
na sprzedaż

Probostwo
K ról. Nowawieś

Jabłka
sztetyny na sprzedaż 

ul. G órna 2

Do wynajęcia  
skład cukierków nadający  
się na każdą inną branżę 
ul. M estwina 7.

A. Nadolna

O głoszenia
umieszczane

w G łosie  
Pom orza

w Toruniu

Uczeń m alarski
potrzebny

G ołębiewski M atejki 4 
mistrz malarski

przynoszą

pożądany

skutek!


